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J. Iwaszkiewicz u E. Gierka

Udział pisarzy 
w umacnianiu

jedności narodu
I sekretarz KC PZPR Ed-

ward Gierek przyjął wczoraj 
prezesa Zarządu Głównego 
Związku Literatów Polskich 
Jarosława Iwaszkiewicza. W 
rozmowie omówiono problemy 
dalszego rozwoju kultury na­
rodowej, a także sprawy zwią 
zane z materialnymi i wydaw 
niczymi problemami środowi­
ska pisarskiego. J. Iwaszkie­
wicz przedstawił również do­
robek, z którym ZLP przycho 
dzi na swój XX Zjazd, który 
odbędzie się 7 i 8 kwietnia w 
Katowicach.

E. Gierek zapewnił o wiel­
kiej wadze, jaką partia i wła 
dze państwowe przywiązują 
do rozwoju literatury w so­
cjalistycznej Polsce, starając 
się stworzyć pisarzom możli­
wie najlepsze warunki dla ich 
twórczej pracy. Podkreślił 
również rolę Związku Litera­
tów w kształtowaniu polityki 
kulturalnej.

I sekretarz KC PZPR wy­
raził przekonanie, że pisarze 
polscy będą przyczyniać się 
do umacniania jedności naro­
du. do pogłębiania w świado 
mości społecznej wartości hu-
manistycznych patriotycz-
pych, do pielęgnowania pięk­
na; języka ojczystego. (PAP)

H. Jabłoński przyjął 
przewodniczącą 

delegacji koreańskiej
Członek Biura Polityczne­

go KC PZPR, przewodniczący 
Rady Państwa, przewodniczą­
cy OK FJN — Henryk Ja- 
błoński przyjął wczoraj prze­
wodniczącą delegacji Koreań­
skiego Demokratycznego Fron 
tu Zjednoczenia Ojczyzny, 
przewodniczącą Sekretariatu 
KC Frontu, zastępcę przewód 
niecącego Najwyższego Zgro­
madzenia Narodowego KRLD, 
członka KC Partii Pracy Ho 
Dżong Suk. W czasie wizy­
ty omówiono rolę obu frontów 
w dziedzinie zespolenia 
swych narodów w budowni­
ctwie socjalistycznym. Ho 
Dżong Suk poinformowała o 
węzłowych problemach walki 
o zjednoczenie Korei. (PAP)

Apel Senatu UAM

Co proponuje handel?

Wiosna w domach towarowych
Domy towarowe zawsze ma­

ją wielu klientów, polubiliśmy 
zakupy pod jednym dachem. 
Wiosną najtłoczniej jest przy 
stoiskach z odzieżą, dziewiar- 
stwem ,obuwiem, bo na tę po­
rę roku chcemy mieć coś no­
wego, modnego. Czy zalecenia
projektantów mody można
choć w części zrealizować w 
wielkopolskich domach towa­
rowych? Co w’ największych 
sklepach Kalisza, Konina, Pi- . 
ły i Poznania proponują na 
wiosnę?

Dom Towarowy „Centrum” 
w Kaliszu. Zastępca dyrektora 
do spraw handlowych, Ryszard 
Jesion: — Marny w naszym 
„Jantarze” wybór konfekcji 
młodzieżowej i dziecięcej. Na­
tomiast odczuwamy brak płasz 
czy wiosennych damskich i 
męskich. Umowy, które udało 
nam się podpisać, nie gwaran­
tują dostatecznych ilości, ani 
pełnego wyboru. Dużym zain­
teresowaniem pań cieszy się 
obuwie z Węgier i Czechosło­
wacji. Sprzedajemy już także, 
importowane kostiumy kąpie- 
lowe i kąpielówki męskie.

Prowadzimy wymlamę towarową 
z domami twwarawymi w Bułga­
rii i Rumunii. Z Bułgarii mamy

W listopadzie br. zjazd 
Towarzystwa „kolonia'1

Zjazd Towarzystwa „Polo­
nia” odbędzie sie w listopa­
dzie br. w Warszawie — tej 
treści uchwałę podjęła obra­
dująca wczoraj Rada Naczel­
na Towarzystwa. Ten piąty z 
kolei zjazd podsumuje doro­
bek działania w latach 1973 
— 78, wkład Towarzystwa w 
dzieło krzewienia i umacnia­
nia więzi Polonii z Macierzą, 
nakreśli kierunki jego dalszej 
pracy.

Posiedzenie Rady Naczel­
nej, któremu przewodniczył
prezes Towarzystwa Ta-
deusz W. Młyńczak, oceniło 
ubiegłoroczną działalność „Po-
lonii” oraz omówiło główn
przedsięwzięcia imprezy
roku bieżącego. Uczestnicy ob 
rad zaakcentowali rn. in., że 
w 1977 r. nastąpił dalszy roz­
wój i pogłębienie kontaktów 
środowisk polonijnych z kra­
jem, które następowały w ko 
rzystnym klimacie rozwoju po 
kojowej v/spółpracy między­
narodowej. (PAP)

Głosy protestu
przeciwników broni neutronowej

Przeciwko produkowaniu w 
USA i rozmieszczeniu w ar­
senałach państw NATO broni 
neutronowej wypowiedzieli 
się wczoraj pracownicy nauko 
wi Uniwersytetu im. Adaroa 
Mickiewicza w Poznaniu. Na 
posiedzeniu Senatu Akademi­
ckiego jednomyślnie uchwalo­
no apel w sprawie konieczno 
ści zahartowania dalszego wy
ścigu zbrojeń zaniechania
produkcji nowej broni maso­
wej zagłady W apelu czyta­
my m. in. „Członkowie spo­
łeczności Uniwersytetu im. 
Adama Mickiewicza w Pozna 
niu żyją i pracują w kraju, 
który najbardziej doświadczył 
tragicznych skutków wojnv. 
Dlatego właśnie czujemy się 
szczególnie upoważnieni i zo 
bowia^ani, by mówić o naj­
ważniejszym prawic każdego

człowieka, prawie do życia w 
pokoju”.

Autorzy apelu stwierdzają 
m. in., że naukowcy i studen­
ci UAM pragną, aby nauka 
służyła wyląc ,-je dobru każ­
dego człowieka i by nie zo­
stała wykorzystana przeciwko 
najżywotniejszym interesom 
ludzkości. Wyrazem prze­
świadczenia, że wspólne dzia 
łanie ludzi dobrej woli przy­
czyni się do rezygnacji z roz 
poczęcia produkcji broni neu­
tronowej. jest skierowanie a- 
pehi m. in. do współpracują­
cych z UAM placówek zagra­
nicznych, wśród których znaj 
dują się uniwersytety Florydz 
ki w Gaenswille oraz Stanowy 
w Nowym Jorku (w USA), 
francuski — Nauk Humanis­
tycznych w Strasbour^u oraz 
angielski w Reading, (żr)

m. m. kilimy i narzuty. konfekcję dzież chętnie kupuje drewniaki.
dziecięcą oraz welony ślubne. Sta­
ramy się także o zaspokojenie po­
trzeb naszych młodzieżowych klien 
tów. Patronat nad „Jantarem” ob 
jęłv zakłady „Medo” .z Kęnna, 
które dostarczają kolekcie młodzie­
żowe w krótkich seriach. Na gieł- 
dzie wiosennej w Poznaniu nawią-
zaliśmy kontakt warszawską
spółdzielnią „Apis”, w której za- 
kunUiśmy m. in. modne bluzki i
sukienki i kreponu.
sezoni 
nam

w i osenm o -1 e tui
Tkaniny na

m
„Wist'1” i ,.Runofex”.

__ .... .. dostarczają 
zakłady z Kalisza:

Bywają p
nas tak poszukiwane tkaniny jak 
aksamit i ysfok*. ale nie udaje 
się ntrzymać ich w ciągłej sprze­
daży.

Dom Towarowy „Centrum*
w Koninie, 
Bryzgalskii:

y-ownik Marek 
DużęTn zainte-

refowaniem cieszy się u nas 
kolekcja ubiorów dżinsowych. 
Mamy 15 wzorów spodni, spód­
nic, bluz, sukienek, kamizelek.
Szyje je m. m. na nasze za-
mówień'e spółdzielnia „Turko- 
wianka”, która dostarcza rów­
nież odzież z elanobawełny. Ma- 
mv duży wybór wiatrówek mę­
skich i chlno:ęcych oraz kurt­
ki ze sztruksu.

Na wiosnę i lato swre da jemy 
krajowe sukienki z bawełno oraz 
japońskie z bisioru. Z obuwia mło-

które mamy w kilku wzorach. W 
najbliższych dniach będziemy sprze 
dawać damskie płaszcze z aksami­
tu. Najgorsze zaopatrzenie mamy 
w bieliznę bawełnianą, w dziewiar- 
stwo i tkaniny wełniane. Za mało 
otrzymujemy także odzieży ze skó­
ry — płaszczy, kurtek i marynarek.

Spółdzielczy Dom Handlowy 
„Merkury” w Pile. Zastęoca 
dyrektora do spraw handlo­
wych, Kazimierz Klessa: — 
Oferujemy klientom okryci? 
damskie i męskie, garnitury i 
sukienki. Od dwóch tygodm 
sprzedajemy kolekcję odzieży 
7. polskiego dżinsu śme-ralnego: 
spodnie, spódnice, sukienki, ka­
mizelki. Mamy także odzież z 
modnego sztruksu, a w tych 
dniach zarżniemy sprzedawać 
płaszcze i kurtki z aksamitu.

BMa również płaszcze 1 ktftkt 
skórzane i zamszowe, oraz *la- 
styczme zolfv. któiątch nanłe jesr- 
cze nnszukuja. Sorredajeray nonsd- 
tn towary importowane, m. ;n. bie- 
I!’’’e bawełniana z Wietnamu i 
E«t.ntu oraz halki i podomki z 
NhO, Nifulós+atecme zaopatrzenie 
cdernwamv w dziowiaTstwp 7 im­
portu. w stoiskach z tkaninami 
nmmv duże h^^ru, a za mało tka­
nin naturalnych.

Dokończenie na sir. 2

Wojewódzki zjazd ZSL w Pile

W służbie rozwoju wsi i rolnictwa
ISO delegatów członków

Zjednoczonego Stronnictwa Lu­
dowego w województwie pil­
skim uczestniczyło wczoraj w 
obradach II Wojewódzkiego 
Zjazdu ZSL, omawiając stan 
rolnictwa regionu i zadania ma 
jace na celu szerokie włącze­
nie się ogniw ZSL w jego dal­
szą intensyfikację. W debacie 
wzięli udział m. in.: sekre­
tarz Naczelnego Komitetu ZSL 
— Roman Malinowski, I sekre 
tarz KW PZPR w Pile Alfred 
Kowalski, przewodniczący WK 
SD Andrzej Boski i wicewoje­
woda pilski Roman Jąchnik.

Delegaci reprezentujący li­
czącą oonad 8 100 rzesze człon­
ków ZSL, dyskutowali nad 
głównytńi problemami poli­
tycznego i gosoodarczego roz­
woju wsi pilskiej.

W ciągu minionych dwóch lat 
wyrosła aktywność terenowych or- 
ganiracji. ZSL. Je^t to wyraz stwa­
rzania przez państwo corar ko- 
rrystntejsgych warunków ekono- 
miczno-prodnkcyjnvch i socjalnych 
(bezpłatna opieka lekarska, zaopa­
trzenie emerytalne).

Potwierdzeniem rosnącego zaan­
gażowania rolników pilskich są 
osiągane przez nich wynłkt pro­
dukcyjne. Duże znaczenie dla dal-

szej intensyfikacji produkcja rol­
nej będzie miał roić bieżący. Za- 
planowano, że produkcja globalna 
rolnictwa wzrośnie o 5 procent, w 
tym produkcja zwierzęca o 6.9 pro­
cent i roślinna o 3 8 procent. Jed- 
nym z głównych, zadań jest dyna­
miczny wzrost pogłowia bydła i 
trzody chlewnej. Przewiduje się, że 
dzięki specjalizacji i kooperacji 
osiągnie się w 198# roku wzrost z 
51,3 do 75 sztuk bydła na l#fl ha 
oraz i 127.4 do IM sst.uk trzody 
chlewnej na IM hektarów.

W dyskusji stwierdzono ,że człon­
kowie ZSL mogą mieć znaczny 
odział w zagospodarowywaniu re­
zerw w wlskim rolnictwie. Dele­
gaci stwierdzał; także, że rotatey 
powinni coraz częściej korzystać 
z nowoczesnego parku maszyn rol­
niczych. doświadczeń rolników nrzo 
dających w województwie i w 
kraju.

W kuluarach zjazdu zorganizo 
waTo wystawę poświęconą tra- 
dvcjorp ruchu ludowego na te­
renie regionu nadnoteckiego.

Na zakończenie Zjazdu dele­
gaci wybrali nowe władze Wo­
jewódzkiego Komitetu ZSL. 
Prezesem został ponownie Ja­
nusz Pałuchowski. a wicepre­
zesami: Wiktor Maślanka, Ro­
muald Ałlamoda i Eugeniusz 
Pvrzyński. Sekretarzem WK 
ZSL wybrano Anielę Gołaś.

(ryk)

Na zdjęciu: nowa fabryka nawozów sztucznych, czynna od 1976 
roku w kombinacie azotowym Pet.

CAF — MTI

33 rocznica wyzwolenia Węgier

Depesza gratulacyjna 
polskich przywódców

4 kwietnia 1945 roku Wę­
gry zostały wyzwolone przez 
Armię Radziecką. Dzisiaj, po
33 latach, naród węgierski z
uząśądnioną dumą i satysfak 
cją może spojrzeć na przeby­
tą drogę. Węgry z kraju rol­
niczo-przemysłowego prze­
kształciły się w kraju przemy 
słowy z nowoczesnym. wielko 
towarowym rolnictwem.

Z okazji 33 rocznicy wyz^ 
wolenia Węgier Edward Gie-

rek, Henryk Jabłoński i Piotr 
Jaroszewicz przesłali do przy 
wódców węgierskich: Janosa 
Kadara, Pala Lasonczi i Gyor- 
gya Lazara -depeszę, w której 
— w imieniu KC PZPR. Rady
Państwa Rady Ministrów
PRL, w imieniu narodu pol­
skiego przesyłają węgierskim 
przywódcom i bratniemu na- 
r wi węgierskiemu gorące, 
1 rśkie pozdrowienia i naj 
lepsze * życzenia. (PAP)

W Czicie i Piesczance Świpxn narodowe Senegalu

Spotkania L. Breżniewa 
z żołnierzami

■ Sekretarz generalny KC 
KPZR, przewodniczący Prezy 
dium Rady Najwyższej ZSRR 
— Leonid Breżniew, przeby­
wał wczoraj w Czicie. L. 
Breżniew spotkał się z człon 
kami dowództwa Zabajkalskie 
go Okręgu Wojskowego i o- 
mówił z nimi niektóre próbie 
my przygotowania bojowego 
i politycznego wojsk okręgu.

W spotkaniu wziął udział 
członek Biura Politycznego 
KC KPZR, minister obrony 
ZSRR — Dmitrij Ustinow.

Tego samego dnia L. Breż­
niew odwiedził jednostkę woj 
skową w miejscowości Pies- 
czanka w pobliżu Czity, gdzie 
w latach 1935 — 35 zaczynał 
swoją służbę wojskową w 
wojskach pancernych.

L. Breżniew przeprowadził 
inspekcję zaplecza szkolenio­
wego, zwiedził muzeum jed­
nostki oraz przebywał na za­
jęciach politycznych jednego 
z pododdziałów. Dokonał też 
wpisu do księgi pamiątkowej 

' PAP

Gratulacje z PRL
Z okazji przypadającego 

dzisiaj święta narodowego Rs 
publiki Senegalu, przewodni­
czmy. Rady. Państwa Henryk 
Jabłoński wystosował depćszę 
gratulacyjną do prezydenta 
Republiki Leopolda Sedara 
Senghora. (PAP)

Podpisano porozumienie 
handlowe ChRL - EWG

ChRL EWG podpisały
wczoraj w Brukseli porozu­
mienie handlowe ną okres 5 
lat. Porozumienie przewiduje 
rozwój wymiany handlowej 
między obu stronami. Obec­
nie wartość rocznych obrotów 
towarowych między ChRL i 
EWG wynosi ok. 2 mld dola­
rów. (PAP)

W ZSZ w Czarnkowie

Centralna

krótko + krótko + krótko + krótko +• krótko + krótka

Obrady komisji RWPG ską ideologię, szowinizm, ruch od 
wetu i pangermańizm.

W Lipsku zakończyło się posie 
dzenie Stałej Komisji RWPG d.s. 
Przemysłu Chemicznego, w któ­
rym uczestniczyli przedstawiciele 
krajów członkowskich RWPG oraz 
Jugosławii. Tematem posiedzenia 
były problemy koordynacji nato 
dowych planów gospodarczych w 
dziedzinie przemysłu chemiczne­
go i celulozowo-papierniczego na 
lata 1981—1935.

Zjazd komunistów Słowenii
Wczoraj rozpoczął się w Lubla- 

nie VIII Zjazd Związku Komunis­
tów Słowenii. Jest to pierwszy 
zjazd organizacji ZKJ w republi 
kach i okręgach autonomicznych, 
poprzedzający XI zjazd o<gólno-
krajowy, który odbędzie się 
drugiej połowie czerwca.

w

Decyzja wiadz Austrii
Pod naciskiem demokratycznej 

opinii społecznej władzę austriac 
kie skonfiskowały neofaszystow-

który propagował neofaszystow-

Droższe gazety we Francji

pierwszego bez śródlądowania lo­
tu na trasie Moskwa — Phehian, 
zmieniając na tej linii samolot

Wszystkie dzienniki 
z wyjątkiem jednego
tin”, 
Np.

z dniem 3 bm.

francuskie, 
- „Le Ma- 

podrożały.
,Le Monde” zamiast 1.60 kosz

tuje obecnie 1,70 franka. „Le Fi­
garo” i „France-Soir”. zamiast
1,40 — 1.60 franka. '

Śmierć na manewrach
Rzecznik jednostek armii ame­

rykańskiej stacjonujących w RFN 
ix>informował, że w nocy z piąt­
ku na sobotę, w czasie odbywają 
cych się w Bawarii manewrów 
nastąpiła eksplozja czołgu. Dwóch 
żołnierzy amerykańskich straciło 
życie, dwóch odniosło ciężkie ob 
rażenia. Oddziały biorące udział 
w tej fazie ćwiczeń prowadziły 
ostre strzelanie.

JŁ-62M” w Phenianie
Na lotnisku stolicy KRLD wy­

lądował wczoraj radrięęki samolot 
pasażerski „IŁ-02M”. Dokpnał on

„TU-154”. Odległość 7.070 
„1Ł-62M” pokonał w ciągu 7 
dżin 40 minut.

Dymisja generała

go-

Najwyższa Rada Rewolucyjna 
Portugalii postanowiła na swym 
nadzwyczajnym posiedzeniu zwol­
nić jednego ze swych członków, 
gen. V. Lourenco z funkcji guber­
natora wojskowego Lizbony. Po­
dał się on w czwartek do dymisji
ze względu różnice zdań
między nim, a szefem sztabu 
neralnego, gen.* R. Vieirą.

Pożar na Filipinach

ge-

W Manili (Filipiny) w centrum 
dzielnicy handlowej wybuchł wczo 
raj pożar, który zniszczył wiele 
domów" pozbawiając dachu nad 
głową 15.000 osób,

inauguracja Miesiąca 
Kultury Zdrowotnej
Z udziałem wiceministrów: 

oświaty i wychowania — gen. 
dyw. Zygmunta Huszczy oraz 
zdrowia i opieki społecznej. — 
Stanisława Marcinowskiego 
odbyła się wczoraj w Zespole 
Szkół Zawodowych im. Józefą 
Nojego w Czarnkowie central­
na inauguracja Miesiąca Kul­
tury Zdrowotnej. Przybyli tak­
że przedstawiciele władz' poli­
tyczno- ad mn n i s trać yjnych woje 
wóddwa rylskiego.

Wybór sz.kołv w Czarnkowie na 
miejsce inauguracji ni" heł przv- 
padkowy. Tamtejsey ZSZ zdobrł 
w ogólnopolskim konkursie nod 
narwą „Szkoła — miejscem ktń- 
tury i hezmeczeństwa pracy’* 
pierwsze miejsce.

W uznaniu zasług w rozwi­
janiu kultury zdrowotnej, spor­
tu i poziomu nauczania Mini­
ster Oświaty i Wychowania 
orzrznał Zespołowi Szkół Za­
wód owych w Czarnkowie Me- 
dał Komisji EdukacH Narodo-
wet, którv wręczył wężowa i
przedstawicielom dyrekcji ZSZ 
i samorządu uczniowskiego 
wiceminister Z. Huszcza. Gru 
pę wychowawców, nauczycieli 
i pracowników służby zdrowia 
wyróżniono odznaczeniami re 
portowymi i odznaczeniami wo 
ięwódzkimi, a grupę młodzie­
ży — nagrodami, (ryk) I

sst.uk
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odGEOS y
jest jednym z paradok- 

sów polskiego losu, ii 
w miesiącu, który już w 
swojej nazwie zapowiada 
czas kwitnienia i budzenja 
się notoego życia — nasze 
myśli kierują się także ku 
miejscom wieczystej cisza 
i spokoju. Nie mnże jednak 
być inaczej w kraju, w 
którym cmentarze, żołnier 
skie i partyzanckie mogiły 
należą do charakterystycz­
nych elementów pejzażu. W 
którym nieodłączną cząstką 
narodowej świadomości jest 
stale powracająca - reflek­
sja o tych, którzy w latach 
martyrologii i heroizmu zło 
żyli swoje życie na drodze 
do dzisiejszego kształtu na 
szej rzeczywistości. W kra 
ju, który proporcjonalnie 
do swoich zasobów ludz­
kich i materialnych po­
niósł — za sprawą hitle­
rowskiego faszyzmu — stra 
ty najcięższe.

Ten tok bardzo polski 
Miesiąc Pamięci Narodowe! 
przypomina jednocześnie o 
serdecznym długu, jaki ma 
my do spłacenia, wobec sześ 
ciu milionów zabitych i po 
mordowanych, jak również 
wobec kilkuset tysięcy tych, 
którzy na niezliczonych po 
lach bi^ew i partyzanckich 
potyczek, podczas wyzwa­
lania naszych wsi i miast, 
oddali żołnierskie życie. To 
z ich hartu i męstwa czer­
piemy siłę moralną i wzór 
ce postępowania w budo­
waniu pokojowej egzysten­
cji.

Właśnie teraz, kiedy świa 
tu zaczyna zagrażać wid­
mo nowych broni i niewy­
obrażalnych zniszczeń — 
polskie cmentarze i wszyst 
kie inne miejsca narodowej 
pamięci — swoim mil­
cz e ni em wyrażają naj­
bardziej przekonujący nro 
test przeciwko wszelkim 
próbom zakłócenia miedzy 
narodowego ładu i życia w 
pokoju.

KM

Międzynarodowa sesja w Genewie

Prace nad normami prawa
dotyczącymi ochrony środowiska morskiego

Obradująca w Genewie z 
udziałem przedstawicieli 150 
państw, 7 sesja trzeciej konfe 
rencji prawa morza mą m. in. 
wypracować normy prawa 
międzynarodowego w zakre­
sie ochrony naturalnego śro­
dowiska morskiego. W szcze­
gólności niedawna katastrofa 
u wybrzeży Bretanii tankow­
ca „Amoco Cadiz” w sposób 
dramatyczny podkreśliła nie­
zbędną konieczność i pilność 
uzgodnienia । międzvnarodo- 
wych norm prawnych w tej 
dziedzinie.

we marynarzy oraz wysokich 
podatków eksploatują swe 
statki pod tzw. tanimi bande­
rami np. Liberii, Panamy lub 
innego kraju, w którym nor­
my takie nie obowiązują.

Przywódca OWP — J- Arafat:

Będziemy walczyć
do ostatecznego zwycięstwa

Nie była to jedyna katastro 
fa tego rodzaju: poprzedziły 
ją podobne dramaty wy woła­
ne w ostatnim czasie rozbi­
ciem się tankowców „Torrey 
Canyon”, „Sansinena” i „Argo 
Merchant”. Wszystkie te tan­
kowce były własnością wiel­
kich monopoli czołowych 
państw kapitalistycznych, któ 
re chcąc uniknąć obowiązku 
przestrzegania międzynarodo­
wych norm technicznych, wa 
runków i norm pracy, uzyska 
nych przez związki zawodo-

Międzynarodowa Organizacja 
Pracy opublikowała oświadcze­
nie, w którym stwierdza, że stat­
ki pływające pod obcą banderą 
są z reguły jednostkami przesta­
rzałymi i nie odpowiadającymi 
normom bezpieczeństwa, co wią- 
że się z dążeniem monopoli' do 
maksymalnego obniżenia kosztów 
własnych i podniesienia stopy zy 
sków. Jak podkreśla MOP, sta­
nowi to nie tylko osromne zagro 
żenie dla załóg tych statków, 
ale również dla ogólnego bezpie 
czeństwa żeglugi morskiej. Og­
romną wagę tego problemu pod­
kreśla fakt, iż statki pływające 
pod obcą banderą stanowią aż jed 
ną trzecią całego tonażu śviato- 
wego. Jak stwierdzono w odnie­
sieniu do „Amoco Cadiz”, kapi­
tan tankowca w celu zaoszczędzę 
nia kilku ton paliwa pt prowa- 
d»tł statek niedozwolonym kur­
sem, co było pośrednią przyczyną 
katastrofy. W prasie światowej 
wskazuje się zarazem na liczne 
fakty sztucznie wywoływanych

katastrof w celu pozbycia się 
przestarzałych, ale za to wysoko 
ubezpieczonych tankowców.

Z 1500 mlsn ton ropy naftowej 
transportowanej rocznie drogą 
morską, około ćwierć miliona ton 
wycieka do morza, wskutek wy­
padków lub technicznych uste­
rek tankowców. Jednocześnie oko 
lo 2 min ton ropy, a więc 10 ra­
zy więcej niż wynosił ładunek 
„Amoco Cadiz”, wypompowuje 
się rocznie do mórz przy czyszczę 
niu zbiorników tankowców, w 
szczególności pływających pod 
obcą flagą.

Konferencja prawa morza 
zredagowała dotychczas 45 ar 
tykułów dotyczących ochrony 
środowiska morskiego i odpo 
wiedzialności, jaka ponoszą w 
tej dziedzinie państwa upra­
wiające żeglugę morską. Pro­
jekt kodyfikacji norm prawi 
międzynarodowego w tym za­
kresie zobowiązuje wszystkie 
państwa do „globalnej i regio 
nalnej współoracy w nodejmo 
waniu wszelkich środków i 
działań w celu zapobiegania, 
redukowania i kontrolowania 
zanieczyszczeń środowiska 
morskiego”. (PAP)

W wywiadzie, nadanym w 
niedzielę, przez stacje telewi­
zyjne amerykańskiej rozgłośni 
ABC. przewodniczący Komite­
tu Wykonawczego Organizacji 
Wyzwolenia Palestyny Jaser 
Arafat ocenił sytuację panują­
cą obecnie w Libanie południo­
wym, przedstawił stanowisko 
ruchu palestyńskiego wobec 
ostatnich wydarzeń i mówił o 
Programie działania narodu 
walczącego o prawo do włas­
nej ojczyzny.

Celem agresji izraelskiej na 
Liban południowy — powie­
dział J. Arafat — bvła całkOr- 
wita likwidacja OWP i pale­
styńskich oddziałów zbrojnych.

Konińskie

Wkrótce nowy blok
w elektrowni „Rybnik"
4 W elektrowni „Rybnik” za­
kończono kolejny etap praż 
przy bloku energetycznym 
nr 6. Rozpalono kocioł o wy­
dajności 650 ton pary na go­
dzinę, umożliwiając czyszcze­
nie całego systemu rurocią­
gów wodno-parowych. Opera­
cja ta poprzedza bezpośrednio 
uruchomienie, a następnie syn 
chronizację z siecią państwo­
wą tej kolejnej jednostki 
energeetycznej. (PAP)

KRONIKA DNIA
MIĘDZYNARODOWE OBRADY ELEKTROTECHNIKÓW

W Warszawie rozpoczęły snę wczoraj obrady Międzynarodowej 
Komisji Elektrotechnicznej (1EC), poświęcone zagadnieniom tzw. 
przekształtników mocy. Konferencja, w której uczestniczą delega­
cje 14 krajów, potrwa do 14 bm. (PAP)

PLENUM WRZZ W LESZNIE
Wczoraj w Domu Kultury Kolejarza w Lesznie toczyły się obrady 

plenarne Wojewódzkiej Rady Związków Zawodowych w Lesznie. 
Omawiano zadania ruchu związkowego w rozwoju działalności ide- 
owo-wycbowswczcj i kulturalno-oświatowej w środowiskach załóg 
przemysłowych zakładów pracy województwa leszczyńskiego. W 
obradach, które prowadził przewodniczący WRZZ, Henryk Łuko- 
wiak, wzięła także udział sekretarz KW PZPR w Lesznie, Jadwi-
ga Bąk. (tt)

W Zespole 
n>iu przy ul.

WYCHOWANIE IDEOWE W SZKOŁACH
Szkół Zawodowych im. Joachima Lelewela 
Różanej rozpoczęła się wczoraj wojewódzka

cja nauczycieli propedeutyki nauki o społeczeństwie i 
nia obywatelskiego, przygotowana przez Wydział Nauki

w Pozna- 
konferen- 
wychowa- 
i Oświaty

KW PZPR w Poznaniu, Kuratorium Oświaty i Wychowania oraz 
Instytut Nauk Politycznych Uniwersytetu im. Adama Mickiewicza, 
(•łownym tematem obrad są wybrane problemy polityczne współ­
czesnego świata w działali ości ideowo-wychowawczej szkół. Wczo­
raj referaty o powyższej tematyce wygłosili pracownicy naukowi 
HAM oraz Instytutu Nauk Ekonomicznych i Społecznych Politech­
niki Poznańskiej. Dzisiaj nauczyciele zapoznają się z aspektami po­
lityki zagranicznej PRL oraz aktualnymi zadaniami pracy ideowo- 
wychowawczej wynikającymi z obecnego etapu konfrontacji ide­
ologicznej. (bg)

WYSTAWA PRAC AMERYKAŃSKICH MALARZY
Wczoraj w Muzeum Narodowym w warszawie otwarto wystawę 

indywidualną dwóch artystów zaliczanych do najwybitniejszych 
przedstawicieli współczesnej sztuki USA: Willema de Kooninga i 
Roberta Rauschenberga. Wystawa gromadzi około 70 prac pocho­
dzących z lat siedemdziesiątych. (PAP)

Pcdczas oceny minionej 
kampanii cukrowniczej, doko 
nanej przez Zjednoczenie 
Przemysłu Cukrowniczego, o- 
kazało się. że wśród 12 regio­
nalnych przedsiębiorstw, zrze 
szających łącznic 78 cukrow­
ni, najlepsze wyniki osiągnę­
ły „Cukrownie Leszczyńskie”. 
Przekroczenie średnich dobo­
wych planów przerobu bura­
ków pozwoliło na dostarcze­
nie gospodarce narodowej do 
datkowo 5 000 ton cukru. Je­
go jakość również zasługiwała 
na najwyższe oceny. Bardzo 
wysoka była też wydajność 
cukru z każdego kwintala bu

Żołnierski odzew
na apel „kościuszkowców1

Prace dla wojska 
i kraju

Ze wszystkich okręgów woj 
skowych i rodzajów sił zbrój 
nych napływają meldunki, 
świadczące o szerokim udzia­
le żołnierzy sił zbrojnych w 
pracach dla wojska i kraju, 
podejmowanych w odpowie­
dzi na apel żołnierzy 1 War­
szawskiej Dywizji Zmechani­
zowanej irrt. T. Kościuszki z 
okazji 35-lecia ludowego Woj 
ska Polskiego.

Wieloma indywidualnymi i 
zespołowymi inicjatywami o 
charakterze szkoleniowym, 
wychowawczym i produkcyj­
nym, żołnierskie kolektywy 
manifestują patriotyczne i 
obywatelskie zaangażowanie 
w rozwój socjalistycznej oj­
czyzny — umacnianie jej ob­
ronności. (PAP)

W Słupsku

Błyskawiczne 
ujęcie zabójcy

Błyskawiczną akcję wykrycia 
i ujęcia sprawcy bestialskiego 
mordu na 19-letniej uczennicy ze 
Słupska — przeprowadziły z so­
boty na niedzielę miejscowa mi­
licja i organy prokuratorskie.

Sprawcą mordu okazał się 23- 
letni mieszkaniec Słupska J. B. — 
żonaty, posiadający małe dziecko. 
Jak wykazały wstępne dochodze­
nia w sobotę po południu J. B. 
będący pod wpływem alkoholu 
wypitego wspólnie ze swą ofiarą 
na peryferiach miasta dokonał na 
niej zabójstwa w bestialski spo­
sób.

Mordercę ujęto niedzielę
przed południem. W czasie prze­
słuchiwania przyznał się do po­
pełnionego czynu. (PAP)

Cukrownie Leszczyńskie
na pierwszym miejscu w kraju

raków, co pozwoliło na obniżę 
nie kosztów produkcji.

Spore sukcesy odniosły po­
szczególne zakłady „Cukrowni 
Leszczyńskich” we współza­
wodnictwie indywidualnym. 
Na drugim miejscu w kraju 
sklasyfikowano cukrownię 
„Wschowa”, na trzecim cu-

krownię „Góra”. Szóste 
sce zajęła cukrownia 
styń”, ósme — „Miejska 
ka”.

Dzięki tym wynikom

miej- 
„Go- 
Gór-

,Cu
krownie Leszczyńskie” zdoby 
ły w tym roku sztandar prze 
chodni Prezesa Rady Mini­
strów. (tt) .

J. Carter w Liberii
Prezydent Stanów Zjedno­

czonych Jimmy Carter zakoń 
czył wczoraj wizytę oficjalną 
w Nigerii i odleciał do stolicy 
Liberii — Monrovii, gdzie zło 
ży krótką kilkugodzinną wi­
zytę przed powrotem do Wa­
szyngtonu. (PAP)

Wiosna w domach
towarowych
Dokończenie ze str. 1

Tom Towarowy „Centrum” 
w Poznaniu. Zastępca dyrek­
tora do spraw handlowych,
Krystyna Szerbart: Nasza
oferta okryć i ub'orów wiosen­
nych ma wartość 15 min zł. 
Mamy płaszcze wełniane, aksa­
mitne, prochowce. W dużym 
wyborze oferujemy panom gar­
nitury. W -tym dniach będzie­
my sprzedawać skóropodobne 
kurtki z RFN. a także czółen­
ka damskie, galanterk? damskie 
i półbuty me<=kie z Węgier i 
Czechosłowacji.

Będzie również bielizna damska 
z NRD i cienkie goJfy z Austrii. 
Dla młodzieży mamy odzież dżin­
sową otaz spódnice s^ruksowc. 
Czekamy na kolekcję „Sztandaru 
Młodych” — modne spódnice i su­
kienki letnie. Dla pań o sylwetce 
dojrzałej będą szmizjerki z dzianin. 
Mamy dużo tkanin bawełnopo- 
dobnych, w tym także modne „łącz 
ki”. Domagyny się od producen­
tów krawatów damskich, wstępne 
rozmowy przeprowadziliśmy na 
giełdzie wiosennej, (gra)

Jednakże opór sił palestyńskich 
jest obecnie większy niż kie­
dykolwiek. „Jest nas co naj­
mniej 4 miliony i będziemy 
kontynuować naszą walkę do 
ostatecznego zwycięstwa”.

Przywódca OWP skrytykował 
propozycje USA dotyczące rozwią­
zania kwestii palestyńskiej. Jest 
oczywiste — stwierdził — że, Wa­
szyngton nie życzv sobie istnienia 
państwa palestyńskiego. Pragniemy 
państwa niezależnego, a nie fede­
racji z Jordanią, jak sugeruje rząd 
Stanów Zjednoczonych.

Przewodniczący Komitetu Wyko­
nawczego OWP oświadczył, że snra 
wa palestyńska ma poparcie Związ 
ku Radzieckiego i krajów socja- 
listycznvch oraz całej postępowej 
opinii świata. (PAP)

Coraz więcej hektarów 
obsianych zbożami

Minione ciepłe dni sprzyja- zboża jare, w tym około 3 000 
ły wiosennym pracom polo- hektarów pszenicą i jęczmie-
wym w województwie konin-
skim. Rolnicy 
i gospodarstwa 
wy korzy s tu j ąc 
ją również w

indywidualni 
uspołecznione 

pogodę pracu- 
niedzielę. Naj-

więcej wysiłku zajmuje przy­
gotowanie pól pod wiosenne 
zasiewy. W gospodarstwach 
państwowych prace zakończo 
ne będą w ciągu kilku najbliż 
szych dni, zaawansowane są 
także u gospodarzy indywidu 
alnych. Szybko rośnie także 
powierzchnia pól obsianych 
zbożami. Na kilkunastu tysią­
cach hekta-rów wysiano już

niem. Ogółem zbożami obsieje 
się w tym roku 60 000 hekta­
rów, w tym ponad połowę 
odrmanami intensywnymi.

W kilku gminach województwa 
rozpoczęto już, sadzenie ziemnia­
ków. Służba rolna przewiduje in­
tensyfikację tych prac z końcem 
tego tygodnia. Wysiano już rów­
nież na znacznej powierzchni 
groch i łubin.

Służba rolna informuje, że pod 
stawowe znaczenie ma w tym o- 
kresie dotrzymanie terminów prac 
agrotechnicznych, od których w 
dużym stopniu zależy wysokość 
plonów. (woj)

Wystawa książek 
Wydawnictwa Larousse’a

Interesującą wystawę ot­
warto wczoraj w Bibliotece 
Głównej Uniwersytetu im. 
Adama Mickiewicza. Wspól­
nie z Państwowym Pr/edsicbior 
stwem „Dom Książki” w Poz­
naniu oraz Wydawnictwem 
Larousse w Paryżu zaprezen­
towano tutaj około pięciuset 
najnowszych pozycji tej wiel­
kiej — znanej w święcie fir­
my wydawniczej.

W otwarciu ekspozycji wzię 
li udział m .in. prorektor UAM 
prof. dr hab. Stefan Kozars- 
ki, przedstawiciele Ambasady 
Francuskiej w Warszawie oraz 
Antoine Zitrogel z Wydawnic 
twa Larousse.

Na wystawie można zapoz­
nać się z życiem i działalnoś­
cią Piotra Larousse’a, które­
mu poświęcono kilkadziesiąt 
barwnych plansz. Wśród no­
wości'wydawniczych zwraca­
ją uwagę pierwsze z planowa­
nej serii kolorowych broszur 
pod wspólnym tytułem „Plęk

no świata” poświęconych wszy 
stkim krajom, albumy z serii 
„Piękno Francji” wskazujące 
przyrodę ooaz arcydzieła cywi 
lizacji i skarby sztuki tego
kraju oraz tomy o Egipcie,
Peru i Algierii z serii „Świat 
i podróże”. Młodzież zaintere­
sują z pewnością serie komik 
sowę poświęcone historii 
Francji oraz odkrywaniu świa 
ta, a także barwne książki o 
alfabecie. W oddzielnym dzia­
le zaprezentowano nowe tomi 
ki encyklopedii kieszonkowej 
oraz duże wydawnictwa ency­
klopedyczne.

Po otwarciu wystawy zaprezen­
towano dwa barwne filmy: O 
Piotrze Laroussie ora« o komik­
sie pt. „Odkrycie świata”. Będą 
one prezentowane codziennie o 
gpdzinie 12 i 17 w Okresie trwania 
ekspozycji, do 8 kwietnia. Książ­
ki znajdujące się na wystawie 
można zakupić, składając zamó­
wienia w Księgarni Wydawnictw 
Importowanych przy ul. Czerwo­
nej Armii 39 w Poznaniu, (zr)

Najpopularniejsi aktorzy

teatrów wielkopolskich
Obchody Międzynarodowego 

Dnia Teatru w województwie 
poznańskim zakończył wczo­
rajszy pobyt grupy aktorów i 
kierowników wielkopolskich 
scen w Nowym Mieście nad 
Wartą, połączony ze spotkania­
mi artystów z ludźmi pracy 
tej gminy i jej gospodarzami, 
którzy zapoznali gości z dorob 
kiem społeczno-gospodarczym 
i kulturalnym regionu.

Podczas spotkania ogłoszo­
no oficjalnie wyniki doroczne 
go plebiscytu na najpopular­
niejszych aktorów teatrów 
wielkopolskich, organizowa­
nego przez redakcję „Expre- 
ssu Poznańskiego” i Klub Mi­
łośników Teatru poznańskie-

go Pałacu Kultury. Ulubieńca
mi publiczności, zarazem
laureatami symbolicznych ga-
lązck „Białego Bzu”, 
wręczone będą w czasie
bliższych spektakli 
łem nagrodzonych, 
tonina Kowtunow 
im. Stanisława

z

które 
naj- 

udzia-
zostali: An

z Opery
Moniuszki, 

Aleksander Błaszyk z Teatru
Polskiego, Wiesław Komasa z 
Teatru Nowego, Jan Rowiński 
z Teatru Muzycznego, Emil 
Wesołowski z Polskiego Teat­
ru Tańca, Ewa Darulewska-Ry 
dzyńska z Poznańskiego Teatru 
Lalki i Aktora oraz Edward 
Derengowski z Teatru im. 
Aleksandra Fredry w Gnieź­
nie. (wig)
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Zmarł C. Roszkowski
Wczoraj zmarł w Warszawie, w 

wieku 70 lat, aktor teatru „Roz­
maitości” Czesław Roszkowski. 
Zmarły miał w br. obchodzić 50- 
lecie pracy artystycznej. Odznaczo­
ny był m. in. Krzyżem Kawaler­
skim Orderu Odrodzenia Polski.

POSODA
Poznańskie Biuro Prognoz In­

stytutu Meteorologii i Gospodar­
ki Wodnej przewiduje na dziś 
w . Wiełkopolsee: zachmurzenie 
umiarkowane, okresami duże, z 
przelotnymi opadami deszczu.

Temperatura maksymalna od 
nlus 12 do plus 14 s+onni, mini­
malna od nlus 2 do plus 4 stopni* 
możliwe przymrozki. Wiatry u- 
miarkowane. chwilam’ dość silne 
z kierunków wschodnich i północ ■ 
no-wschodnich.

Wczoraj o eedz. 19 zanotowano: 
w Ka iszn. Koninie, LesTnie i 
le plus 14 stonni. w an-n; 
plus 12 stopni; ciśnienie 752.3 mm.

Dzisiejszy serwis infotmocyjny 
norncowot Wojciech Nenfwig.

R U C H": POZNAŃ, UL. GRUNWALDZKA 19. 
o™ m U r n ł “2,. Wplały Drzytrnuią Oddziały RSW 

"Pr^a^s^zka‘Ruch oraz urzędy pocztowe i doręczy­
ciele do dnia 10 każdego miesiąca (z wyjątKiem grud­
nia) P^z^za^ce3o ©kres prenumeraty: na miesiąc 

(26 zł), kwartał (78 zł), półrocze (156 zł)
Indeks nr 35028 j_2
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Pokój i socjalizm 
sq nierozerwalne

Socjalizm od samego po­
czątku wprowadził ja­
sność: wojny między 

narodami nie są czymś nie­
uchronnym i koniecznym. 
Wręcz przeciwnie, są barba­
rzyńskie i bestialskie. Ludz­
kość może żyć beż wojen i wza 
jemnego mordowania się. „W 
tym samym stopniu, w jakim 
zniesiony zostanie wyzysk czło 
wieka przez człowieka, znie­
siony będzie wyzysk jednego 
narodu przez drugi. Wraz z 
przeciwieństwem klas we­
wnątrz narodu znika wzajem 
na wrogość narodów” — pi­
sali twórcy Manifestu Komu­
nistycznego.

W ten sposób socjalizm już 
130 lat zapowiadając likwida­
cję głównych przyczyn wo­
jen, otwierał przed ludzkością 
perspektywę życia w pokoju. 
Inaczej mówiąc — socjalizm 
wniósł do walki o pokój nową 
jakość. Jako system społecz­
no-polityczny dowiódł swoim 
istnieniem, że pokój i socja­
lizm są nierozdzielne.

Aczkolwiek imperializm i 
służący mu politycy straszą 
wciąż jeszcze ludzkość „wid­
mem komunizmu”, to jednak 
ani w 60-letniej historii Zwią 
zku Radzieckiego, ani w cią­
gu istnienia przez trzydzieści 
parę lat krajów wspólnoty so 
cjalistycznej, nie znajdzie się 
ani jednego przykładu, aby ja 
kikolwiek kraj został naoad- 
nięty przez państwo socjalisty 
czne. Jest natomiast wiele 
przykładów skutecznej obrony 
przed agresorami, bohater­

— Z 17 lot mojej procy w 
zawodzie lekarza 15 spędzi­
łem w Dolsku. Dobrze po­
znałem w tym czasie potrze 
by i kłopoły środowiska. Z 
perspektywy lat widzę, jak 
wiele się na wsi zmieniło pod 
względem opieki zdrowotnej 
i zmienia' w dalszym ciągu. 
Oczywiście główna w tym za 
sługa polityki państwa, ale 
także wiele zależy od nas, 
lekarzy wiejskich i średniego 
personelu medycznego. Wciąż 
mało jest chętnych do pod­
jęcia pracy na wsi, bo w 
mieście łatwiej się pracuje. 
Ale właśnie na wsi lepiej wi 
dać efekty naszej pracy.

Dużą wagę przykładamy 
do poprawy warunków higie­
niczno-sanitarnych mieszkań­
ców gminy, prowadzimy sze­

roką działalność profilaktycz 
nq, systematyczną opiekę nad 
niemowlętami i ludźmi w po 
deszłym wieku. Pomocne 
nam są wiejskie szkoły zdro

stwa, bezgranicznego poświę­
cenia i pomocy.

To dzięki socjalizmowi uda­
ło się zapobiec wybuchowi 
nowej wojny światowej i okieł 
znać najbardziej agresywne 
siłv imperializmu. A przypom 
nijmy: świat był już kilka­
krotnie na krawędzi nowej 
wojny, i w latach pięćdziesią­
tych, i w sześćdziesiątych ' i 
nawet w siedmedziesiątych. W 
napiętej sytuacji, wobec ko­
szmarnego wyścigu zbrojeń, 
każdy konflikt o znaczeniu lo 
kalnym może przerodzić się w 
wojnę światową. Każde dal­
sze gromadzenie broni maso­
wej zagłady narusza stosunki 
między państwami, a życie lu 
dzi czyni niepewnym i zagro 
żonym.

Socjalizm daje pełną gwa­
rancję realizacji fudamental- 
nych praw człowieka. Takim 
prawem jest również życie w 
pokoju. W zgodzie z tym na­
turalnym prawem Rewolucja 
Październikowa występowała 
od początku z hasłami poko­
ju, a jej pierwszym aktem na 
zajutrz po zwycięstwie był wła 
śnie słynny już Dekret o po­
koju.

Pokojową politykę prowa­
dzą wszystkie kraje socjalisty 
czne. Jakby gorzką nie była 
ta pigułka prawdy dla prze­
ciwników komunizmu, to i 
oni muszą obiektywnie przy­
znać, że idea pokojowego 
współistnienia państw o róż­

nych systemach społeczno- 
politycznych wywodzi swój 
rodowód od socjalizmu. Pań­
stwa wspólnoty socjalistycz­
nej skutecznie wprowadzają 
tę ideę do stosunków i życia 
międzynarodowego, przeciw­
stawiając się polityce z pozy­
cji siły i wojennych grabieży, 
tak charakterystycznych dla 
epoki imperializmu.

Ożywiane przez burżuazyj- 
nych polityków i propagandy 
stów mity o rzekomym za­
grożeniu ze strony państw so­
cjalistycznych mają podsycać 
strach mniej świadomych lu­
dzi na świecie i tworzyć at­
mosferę sprzyjającą wzmaga­
niu zbrojeń. Ten forsowny i 
kosztowny wyścig zbrojeń, na 
rzucany światu przez imperia 
lizm, jest też swego rodzaju 
wojną przeciw socjalizmowi. 
Celem jego jest drenowanie za 
sobów państw7 socjalistycznych 
i opóźnienie ich rozwoju, gdyż 
i one muszą przeznaczać po­
ważne środki na umacnianie 
swego potencjału obronnego.

Pokojowa polityka państw 
socjalistycznych wychodzi z 
fundamentalnej zasady prawa 
człowieka do życia w pokoju, 
do twórczej pracy. Polityka ta 
służy porozumieniu i współ­
pracy między narodami. Nie 
ma w tym nic dziwnego, że 
Polska — kraj, który w całej 
swej tysiącletniej historii czę~

wia oraiz uniwersytety dla ro 
dziców, na których 2 razy w 
miesiącu lektorzy TWP prowa 
dzą wykłady, odpowiadające 
zainteresowaniom słuchaczy. 
Wszystko to składa się na 
podniesienie poziomu wiedzy 
o higienie, odżywianiu itp. 
Kiedyś nagminnie społykałiś 
my na wsi wszawicę i 
świerzb; dzisiaj są to przypad 
ki niezwykle rzadkie i na­
tychmiast likwidowane.

Szczupłe warunki lokalowe 
naszego ośrodka uniemożli­
wiają zatrudnienie potrzeb­
nych specjalistów, a dojazdy 
pacjentów do Śremu są ucią 
żliwe. Szczęśliwie doczekały 
się kobiety dwa razy w ty­
godniu wizyt ginekologa w 
ośrodku. Przydałby się jesz­
cze pediatra. Może sprowadzi 
się do nas, gdy wybudujemy 
nowy ośrodek zdrowia?._

Mówił JERZY KOLIŃSKI, 
lekarz, kierownik Wiejskie­
go Ośrodka Zdrowia w Dol­
sku, woj. poznańskie, (zd) 

sto był polem bitewnym — 
pragnie nareszcie żyć w poko 
j-u i w zgodzie, naród polski 
pamięta o swoich tragicznych 
doświadczeniach, zwłaszcza w 
latach ostatniej wojny świato­
wej, kiedy to faszyzm zagroził 
naszemu istnieniu. Dlatego też 
jesteśmy zawsze w pierw­
szych szeregach walczących 
o pokój i postęp.

Chcemy, żeby usłyszany zo 
stał nasz protest przeciwko 
produkcji broni nuklearnej. 

‘Broń ta, perfidnie nazwana 
„czystą i humanitarną”, sta­
nowi realną groźbę dla Polski 
i Europy, dla całej ludzkości. 
Państwa socjalistyczne, apelu 
jąc o zaniechanie produkcji 
i rozprzestrzeniania broni „n” 
kierują się nie tylko własny­
mi interesami, ale i dobrem 
innych narodów. Przede wszy 
stkim interesem człowieka, je 
go prawem do życia w pokoju. 
Ta śmiercionośna broń uderzy 
łaby bowiem w każdego czło­
wieka, bez względu jakim ję­
zykiem mówi i w jakim kraju 
żyje.

Program pokoju realizowa­
ny i rozwiązywany we współ 
nym działaniu Związku Ra­
dzieckiego, Polski i innych 
krajów socjalistycznych stwa 
rza nadzieję na trwałe odprę 
zenie. Nadzieję taką daje ró­
wnież nieustanna aktywność 
ruchu komunistycznego oraz 
wszystkich sił demokratycz­
nych i pokojowych na świecie. 
Szeroki front antyimperialisty- 
czny, którego siłą główną jest 
socjalizm może skutecznie za­
pobiec barbarzyńskim planom, 
uratować ookój dla ludzkości 
i człowieka.

ZDZISŁAW PIS

W instytucie AR

Pasze z drewna?
*

PofwniikiwMjie nowych możliwości 
produkowania pas* Skierowały uwa­
gę naukowców na niewykorzysta­
ne dotychczas od2?dv surowca, 
gromadzącego się wokół tartaków 
oraz innych zakładów przemysłu 
drzewnego. W Instytucie Chemicz­
nej Technologii Drewna Akademii 
Rolniczej w Poznaniu prowadzi się 
badania możliwości produkowania 
z tych odpadów syropów cukro­
wych.

Pierwsze niewielkie ilości uzy­
skanego w laboratoriach produktu 
poddano szczegółowym badaniom, 
a na ich podstawie opracowano 
propozycję metody otrzymywania 
syropów' cukrowych z odpadowych 
trocin bułkowych i sosnowych. 
Sprawdzono takie, jaki jest wpływ 
nowego preparatu na organizm 
zwierząt doświadczalnych. Ponie­
waż wyniki są pozytywne, syropy 
cukrowe produkowane z odpadów 
drzewnych mogą być w przyszłości 
stosowane jako law. dodatek ener­
getyczny w mieszankach paszo-

-wych. (ar)

PLASTYKA

Pożegnanie koloryzmu
W Muzeum Narodowym w 

Poznaniu kolejna wystawa 
monograficzna poświęcona 

sztuce pierwszoplanowych posta­
ci polskiego koloryzmu. Przypo­
mina nam ona , dzieło i postać, 
zmarłego w 1973 roku, zasłużo­
nego malarza i pedagoga, zwią­
zanego w pierwszych latach po­
wojennych z pożnańską PWSSP 
— Stanisława Szczepańskiego. 
Od poprzedniej poznańskiej wy­

sławy jego malarstwa, którą o- 
mawiałem zresztą także na tych 
łamach, mija właśnie czternaście 
lał. Wydaj® się, że malarstwo 
Szczepańskiego nie straciło przez 
te lała na wartości. Odbieramy

Fot. — L. Perz i F. Maćkowiak

je dziś jednak nieco inaczej. Do pozycji
wiedziałbym — bardziej w kate­
goriach historycznych.

Zdawać by się mogło, że mu­
zealne ekspozycje monograficz­
ne Hanny .Rudzkiej Cybisowej 
czy Piotra Potworowskiego po­
wiedziały nam już niemal wszy­
stko nq temat koloryzmu w ool 
skim malarstwie. Tymczasem wca 
le tak nie jest. Koloryzm w wy­
daniu Szczepańskiego jest jednak 
inny. Bliższy naturze i bardz ej 
rygorystyczny w respektowaniu 
reguł gry przyjętych w tym ma­
larstwie. Zupełnie niewrażliwy 
na tempo przemian dokonują­
cych się w sztuce światowej. Za 
dziwiająco konsekwentny i jedno 
rodny stylistycznie. Niemal cał­
kowicie oporny na wpływ innych 
kierunków czy orientacji artysty 
cznych, i to zarówno realizmu 
jak i abstrakcji.

Mamy więc tułaj do czynienia 

z czystym malarstwem. Pozbawi© 
nym z reguły jakiejkolwiek lite­
ratury, aluzji czy anegdoty. Za­
patrzonym w stricte malarskie 
wartości obrazu. Obracającym 
się wokół typowych dla wszyśł 
kich polskich kolorystów tematów: 
martwej natury, pejzażu, stu­
dium portretu. Tego typu malar­
stwo nie sposób oglądać w doś 
piechu i natłoku. Wymaga kon­
templacji. Powolnego i żmudne- 

go odkrywani© wszystkich jego 
wspaniałości i uroków. Wydoje 
się też, że nie najlepiej znosi 
ono ciężar wielkich, operujących 
zestawem kilkuset płócien, szk’ 
ców ' rysunków, muzealnych eks 

monograficznych. Komi­
sarz wystawy i twórca jej sce­
nariusza, Jacek Antoni Zieliński, 
słuszn e więc zrezygnował z ©o 
kazania całości dorobku twórcze 
go artysty, ograniczając się do 
płócien najbardziej ważkich i 
znaczących, chociaż i tak nie uda 
ło mu się uniknąć wrażenia pew 
nej monotonii.

Najciekawsze w dorobku orty 
sty są chyba płótna malowane 
w latach trzydziestych i w pierw 
szych latach po wojnie, a więc 
w szczytowym okresie panowa­
nia koloryzmu w naszym maia>- 
stwie. Poetycki w działaniu, pe­
łen ciszy i spokoju obraz zaty­
tułowany „Dom Emerytów’’ jest 
tego najlepszym przykładem. I 
wystarczającym chyba powodem, 
aby zainteresować się tą wyda 
wą.

OLGIERD BŁAŻEWICZ

Małe pomieszczenie przy 
ul. Kossaka, opatrzone 
tabliczką, że tu się rów 

nież mieści placówka ORMO, 
tego wieczoru zajął jego wła­
ściciel Komitet Obwodowy 
nr 50, działający w poznań­
skiej dzielnicy Grunwald na 
obszarze, ograniczonym ulica­
mi: Grunwaldzką — Matejki 
— Grottgera — Ułańską. Jest 
chłodno i zebranie, na które 
zaproszono dziennikarza, od­
bywa się w płaszczach. Nie 
wiem, jak w porządku dzien­
nym nazwano pierwszy punkt 
obrad, ale nieformalnie można 
by go określić, jako „użalanie 
się jednego czynnika społecz­
nego drugiemu, reprezentują­
cemu środki masowego prze­
kazu”.

— W rejonie naszego działa 
nia — zagaił na wstępie prze­
wodniczący Komitetu Obwodo 
wego, a jednocześnie wice­
przewodniczący Komitetu 
Osiedlowego „Osiedle Targo­
we”, Franciszek Wojciechow­
ski — mamy trzy rodzaje ad- 
ministrowania domami: Re­
jon Eksploatacji Budynków 
nr 4, administrację Osiedla 
Świerczewskiego w Spółdziel­
ni Mieszkaniowej „Grunwald” 
i Lokalne Zrzeszenie Właści­
cieli Nieruchomości. O ile z 
ostatnim z wymienionych nie 
ma większych kłopotów, o ty­
le z dwoma pierwszymi bar- 
dz© trudno się nam dogadać

Na przykładzie Komitetu Obwodowego nr 50

Współgospodarz? Uciążliwy „czynnik"?
i znaleźć wspólny język. Naj 
więcej zastrzeżeń mamy do 
REB-u, czyli wspomnianego 
Rejonu.

— Jakiego rodzaju są te za 
strzeżenia?

— Może ja to wyjaśnię — 
podejmuje temat zastępca 
przewodniczącego tego komite 
tu (również wiceprzewodni­
czący Komitetu Osiedlowego, 
a ponadto przewodniczący Ko 
mitetu Domowego przy ul. 
Skrytej — Matejki, członek 
Rady Spółdzielni i Rady O- 
siedla) Stanisław Jesionow- 
ski. — Otóż mamy ambicje 
nie być komitetem tylko na 
papierze, a więc staramy się 
włączać w rćśne sprawy, 
próbujemy interweniować, 
gdy gdzieś panuje bałagan 
itp. Najczęściej, niestety, zby 
wa się nas wtedy w REB-ie 
lakonicznym „dobrze, do­
brze” i wszystko pozostaje 
po staremu, albo słyszymy w 
odpowiedzi: „załatwcie to sa­
mi, przecież jesteście komite­
tem”. Owszem, nie uchylamy 
się od pomocy, ale chyba na­
sza działalność nie powinna 
być wyręczaniem & wykony­

waniu obowiązków kogoś, kto 
bierze za to pensję? Nie tak 
należy rozumieć naszą spo­
łeczną funkcję i wynikające 
z wyboru do komitetu po­
winności. Jeśli mamy być 
współgospodarzami terenu, a 
tak to określa status podsta­
wowej komórki samorządu 
mieszkańców7, czyli komitetów 
obwodow7ych, to nie można 
nas traktować jako uciążli­
wych natrętów oraz lekcewa- 
Ważyć naszych postulatów i 
opinii. Administracja chciała- 
by się wysługiwać czynnikiem 
społecznym, odmawiając mu 
jednocześnie uprawnień do 
„wtrącania się”.

— Jakie konkretne fakty 
świadczą o takim stosunku 
kierownictwa REB-u do Ko­
mitetu Obwodowego?

Do rozmowy włączają się 
członkinie komitetu: Helena 
Bartczak oraz Janina Ster­
nik:

— Przykładów można by 
przytaczać wiele, choćby ten, 
że od 1971 roku trwały nasze 
starania o odzyskanie w do­
mu przy ulicy Grottgera 2 
pralni do użytku ogółu miesz 

kańców, zajętej przez cięża­
rowców na treningi. Przy ca­
łym zrozumieniu dla potrzeb 
młodzieży, ważniejsze prze­
cież chyba, by kobiety nie mu 
siały prać w mieszkaniach! 
Trzeba było interwencji aż u 
prezydenta miasta, by wresz­
cie w ubiegłym roku odzy­
skać pralnię, ale i tak dotąd 
nie została uruchomiona, bo 
dopiero w grudniu wmonto­
wano kocioł, a wszystko tam 
jeszcze wymaga remontu.

— Inny przykład: od dłu­
giego czasu domagamy się ob 
murowania na podwórzach 
przy tej samej ulicy miejsca 
na żużel z kotłowni, by wre­
szcie był tam jakiś porządek. 
Dozorca jest tylko „dochodzą 
cy” (chociaż od chyba dwóch 
lat nie zasiedlono służbowego 
mieszkania) i to też sprzyja 
bałaganowi w posesjach. W 
ogóle sprawa dozorców i mie 
szkań dla nich to oddzielny 
problem. Regularności pracy 
palacza administracja rów­
nież nie potrafi dopilnować. 
Przez kilka tygodni, mimo u- 
stalania terminów, nie wymię 
niano pękniętej w murze ru­

ry, co powodowało zalewanie 
mieszkania poniżej, a przecież 
REB ma swoją brygadę re­
montową. Przykłady można 
by mnożyć.

— Niewiele lepiej układa się 
współpraca z administracją 
osiedlową spółdzielni „Grun 
wald”, chociaż na skutek sta 
rań naszego komitetu opra­
cowano niegdyś' regulamin ta 
kiej współpracy. Niestety, 
wszystko pozostało na papie­
rze. I tu też nie zdołaliśmy 
załatwić przywrócenia miesz­
kańcom trzech pralni, zaję­
tych na magazyny, a pranie 
musi się odbywać w łazien­
kach i kuchniach mieszkań.

— Inny szkopuł: taki brak 
mieszkań, a muszą upływać 
długie miesiące, by spółdziel­
nia podjęła decyzję, komu 
przydzielić zwolnione lokale. 
Jedno z przedsiębiorstw na­
dal zajmuje mieszkanie, z któ 
rego około półtora roku temu 
wyprowadził się jakiś zagra­
niczny specjalista. Stoi puste 
i tylko czasem ktoś (wniosku­
jąc po hałasach oraz przypad 
kach zalania pomieszczeń niż 
szego piętra) w nim „urzędu­

je”. W administracji osiedlo­
wej na nasze ponaglenia od­
powiadają; że „trwają pertrak 
tacje”. To są żarty, na które 
nie potrafimy znaleźć rady...

— W ogóle, gdy ktoś zwal­
nia mieszkanie, powinno się 
przy zdawaniu kluczy prze­
prowadzać komisyjny, może z 
udziałem , członka komitetu, 
jego odbiór, bo były przypad­
ki pozostawienia pomieszczeń 
w7 godnym pożałowania stanie, 
łącznie z powyrywanymi kon 
taktami. Oczywiście, następny 
lokator słusznie domaga się 
potem remontu.

Dzielenie się niedobrymi do 
świadczeniami z pracy Komi­
tetu Obwodowego nr 50 zaję­
ło jeszcze dużo czasu. Była już 
późna godzina, gdy przewodni 
czący oznajmił: — Przechodzi 
my z kolei do następnego 
punktu porządku obrad — 
przygotowania materiałów7 na 
zebranie sprawozdawczo-wy­
borcze, które odbędzie się w 
kwietniu. A mamy jeszcze do 
omówienia sprawy czystości i 
porządku w naszym rejonie...

samym tylko Poznaniu 
działają 52 komitety o- 

siedlowe i 192 komitety 
obwodowe, skupiające najbar 
dziej aktvwnych społecznie 
mieszkańców, z których wie-

Dokończenie na str. 4
ZDZISŁAW KANDZIORA
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W Medycznym Studium Zawodowym w Poznaniu Konkurs PIHZ

Ważna jest życzliwość
i Urzędu Wojewódzkiego

Poznańskie

Każdego roku liczba chęt­
nych podjęcia naukJ w 
Medycznym Stu<um 

Zawodowym im. Władysława 
Biegańskiego w Poznaniu 
przewyższa liczbę miejsc w 
klasach pierwszych. O status 
słuchacza ubiegają się przede 
wszystkim maturzyści. Tych, 
■którzy przychodzą po niezda- 
nym egzaminie na uczelnię 
jest niewielu. Studium nale­
ży do szkół, które mają usta­
loną opinię wśród władz o- 
światowych i wśród społeczeń 
stwa. Kształci się tu w ciągu 
dwóch lat średni personel 
medyczny o takich specjalnoś 
ciach, jak technik farmaceuty 
ezny, pracownik socjalny, 
technik analityki medycznej, 
technik elektroradiologii. Są 
też wydziały fizjoterapii i hi­
gieny. Nowocześnie wyposa­
żone pracownie (uznane za 
najlepsze w kraju) pozwalają 
na przyswojenie wiedzy me­
dycznej w szerokim zakresie. 
Służą też jako wzorce przy 
urządzaniu podobnych placó­
wek w innych wojewódz­
twach. W placówkach służby 
zdrowia pracuje ponad 3000 
absolwentów Studium. Nie­
którzy powrócili do szikoły 
jako wykładowcy.

Bolączką szkoły i to dotkli­
wą jest brak internatu, a słu­
chacze w połowie rekrutują 
się spoza Poznania. Szkoła nie 
ma też sali gimnastycznej. Te 
niedogodności i utrudnienia

zajęć zawodem.

nie wpływają na wyniki dy­
daktyczne ani też na samopo­
czucie słuchaczy. Dyrektorka 
mgr Teresa Bloch oraz cały 
zespół pedagogiczny traktują 
młodzież jako współpartne­
rów. Fakt ten młodzież potra­
fi docenić, bowiem status słu 
chacza studium pomaturalne­
go w różnych szkołach różnie 
jest pojmowany. W poznań­
skim Medycznym Studium 
Zawodowym pamięta się. że 
„uczniowie’ ’są ludźmi doro­
słymi. nierzadko mają rodzi­
ny, dzieci i czyni się duża, 
aby nie pozbawiać ich ptawa 
do dorosłości. Formy
kulturalnych, sportowych rów 
nież niewiele mają wspólne­
go ze szkolnym modelem. Na­
wet ceremoniał przyjęcia w 
poczet słuchaczy wzorowany 
jest na zwyczajach immatry- 
kulacyjnych. Dobrze funkcjo­
nuje samorząd, w skład któ­
rego wchodzą przedstawiciele 
wszystkich 'szkolnych organi­
zacji. Młodzi ludzie żywo rea­
gują na przejawy życia spo­
łecznego i politycznego kraju 
oraz świata. Dowodem zaanga 
żowania był samorzutnie zło­
żony w ubiegłym roku pro­
test przeciwko produkcji oro- 
ni nuklearnej po pierwszej po 
twierdzonej wiadomości na 
ten temat.

Najmłodszym wydziałem 
jest wydział pracowników so­
cjalnych. W tej specjalności

szczególnie wymagana poza 
wiedzą fachową jest życzli? 
wość i zainteresowanie spra­
wami ludzkimi oraz umiejęt­
ność nawiązywania kontak­
tów i utrzymywania właści­
wych stosunków międzyludz­
kich. Tych samych umiejęt­
ności wymaga się i od pozo­
stałych słuchaczy. Wszyscy bo 
wiem absolwenci szkoły będą 
w pracy zawodowej mieli do 
czynienia z ludźmi chorymi, 
potrzebującymi pomocy. Dy­
rekcja Studium stara się. 
aby prace społeczne słuchaczy 
miały związek z przyszłym 

Opiekują się więc
klubami seniorów, zapraszają 
ich do swego szkolnego klubu 
utrzymują kontakty z Pogoto­
wiem Opiekuńczym, domem 
dziecka, pełnią dużury me­
dyczne. ostatnio pomagali służ 
bie zdrowia w dzielnicach 
Grunwald i Jeżyce w ankie­
towaniu mieszkańców.

5 kwietnia przypada dzień 
patrona Medycznego Studiu m 
Zawodowego. Będzie on miał 
jak zawsze zresztą, roboczy 
charakter. Zapowiedziały u- 
d ział r eprezen tac j e abs b 1 w en - 
tów szkoły z poszczególnych 
roczników. W czasie snotkań 
daWni uczhiowie mówić będą 
o swóich doświadczeniach za­
wodowych. plusach i minu­
sach absolwenta pomaturalne 
go studium.

Współgospodarz? 
Uciążliwy „czynnik"?

“Dokończenie ze itr. 3' 
^lu na pracę tę poświęca swój 
własny, często już „emery­

cki” wolny czas. To, że nie jest 
łatwo zuakć chętnych do ko 
mhetowej działalności, wyni­
ka m. in. z przyczyn, które 
przedstawione zostały wyżej: 
trudności w „dogadywaniu 
się” t administracjami i z lek 
ceważenia przez nie czynnika 
społecznego.

Bo, niestety, opisane kłopo­
ty nie stanowią monopolu Ko 
mitetu nr 50, i w różnym na­
tężeniu są odczuwane również 
w niektórych innych komite­
tach. I zapewne nie tylko w 
Poznaniu. Stwierdzają to w 
rozmowie ‘z „Głosem” Józef 
Łopaczyk — dyrektor, a także 
Maciej Mańkowski — starszy 
inspektor Biura Miejskiej Ra 
dy Narodowej.

Ogólnie biorąc, w dobiegają 
cej obecnie końca kadencji or 
ganów samorządowych spo­
śród 940 zarejestrowanych w 
Poznaniu wniosków, 850 zosta 
ło ocenionych jako realne (90 
— niecelowych), nie wszy­
stkie one jednak zostają ter­
minowo wykonane. W spra­
wach interwencyjnych nato­
miast, jeśli nie daje skutku 
monitowanie administracji do 
mów; komitety obwodowe i 
osiedlowe powinny się zwra­
cać o pomoc do władz tere­
nowych. Tego bowiem, co ad 
ministracje domów na wnio 
sek komitetów powinny, wy 
konać, nie wolno hhirokratycz 
nie odwlekać i lekceważyć. 
Wsnółgospodarz terenu nie 
może nadal pozostawać nim 
tylko na papierze: jego pra­
wa opiniodawcze i kontrolne, 
określone w Statucie Samo-

Także z udziałem chóru Kurczewskiego

Ponad 40 imprez w programie
III Festiwalu Muzyki Polskiej w ZSRR
Największą z dotychczaso­

wych zagranicznych prezenta­
cji dorobku naszej twórczości 
muzycznej będzie organizowa 
ny w dniach 12 —'19 bm. III 
Festiwal Muzyki Polskiej w 
ZSRR. Gospodarze festiwalu 
— Ministerstwo Kultury 
ZSRR oraz Związek Kom pozy 
torów Radzieckich — włączy 
li do jego programu ponad 10 
koncertów, spektakli * opero­
wych, spotkań, wystaw, które 
odbędą się w piętnastu mia­
stach Kraju Rad. W różno­
rodnym i bogatym zestawie 
repertuarowym, szczególną u- 
wagę poświęcono naszej mu­
zyce współczesnej.

XV festiwalowych impre­
zach uczestniczyć będzie licz­
na grupa polskich wykonaw­
ców, kompozytorów, muzyko­
logów, krytyków. W inaugura 
cyjnym koncercie w sali mos 
kiewskiego Konserwatorium 
im. Piotra Czajkowskiego weź 
mie udział Orkiestra Filhar­
monii Łódzkiej pod' dyrekcją 
Henryka Czyża; zespół ten 
wystąpi także w Iwanowie i

Leningradzie, zaś niektóre 
koncerty poprowadzi także 
Zdzisław Szostak. W dniach 
festiwalu koncertować będą 
też w ZSRR Poznański Chór. 
Chłopięcy pod dyr. Jerzego 
Kurczewskiego, „Capełla Ar- 
cis Varsoviensis” pod kierun­
kiem Marka Sewena i orkie­
stra studentów warszawskiej 
PWSM. Wśród dyrygentów i 
solistów uczestniczących rów­
nież w występach radzieckich 
zespołów, znajdą się ponadto 
Andrzej Markowski. Bogu­
sław’ Madey, Karol Stryja, An 
toni Wit, Lidia Grychtołówną, 
K cystyna Szos! ek-Radkow’a. 
Kaja Danczowska, Andrzej 
Bach’eda. Tadeusz Żmudziń­
ski. Stefan Kamsa. Andrzei 
Hiolski, Krzysztof Jakowicz i 
Piotr Paleczny.

Z udziałem polskich arty­
stów nastąpi w Mińsku wzno 
wienie „Hąlki” Stanisława Mo 
niuszki; ten sam utwór powró 
ci na afisz Teatru Opery i 
Baletu we Lwowie, zaś „Stra­
szny dwór” — w Wilnie.

PAP

Nowy produkt gdańskiej rafinerii
Gdańska rafineria, najno­

wocześniejszy obecnie zakład 
polskiej petrochemii, sukce­
sywnie zwiększa listę swoich 
wytobów. W końcu marca br. 
w urządzeniach przetwórczych 
bloku olejowego, wyproduko­
wano nowy gatunek oleju sil

nikowego — „Superol CB-40” 
który przeznaczony jest do 
silników wysokopręż.nych du­
żej mocy, stosowanych m. in. 
w transporcie ciężkim 1 kolej 
nictwie. Ostatnio 600 ton tego 
oleju wyekspediowano do od­
biorców w całym kraju.

rządu Mieszkańców i w pod­
łych przez rady narodowe 
uchwałach, muszą być respek 
toway»e.

ZDZISŁAW KANDZIORA 
^♦<1UMOR I SATYR

Towarzystwo Ubezpieczeń i Re­
asekuracji „Warta”'— Spółka Ak 
cyjna w oparciu o rozporządze­
nie Rady Ministrów z 29 stycznia 
1P7S r. w sprawie obowiązkowych 
ubezpieczeń komunikacyjnych 
krajowców dewizowych w ruchu 
zagranicznym prowadzi od 1 
kwietnia 1979 r. ubezpieczenia po­
jazdów samochodowych będących 
w posiadaniu obywateli polskich 
i posiadających kratowe numery 
rejestracyjne przy wyjazdach na- 
terytoria europeiskie pą*«tw 
członków RWPG (Bułgaria. c«Rk, 

Rumunia, Węgry.
jak również do pozos'nłvch 
naństw europejskich oraz Iranu. 
Maroka i Tunezji.

W celu usprawnienia obsługi 
wyjeżdżających, obok oddziałów 
TUiR ..Warta” w Gdyni. Katowi­
cach. Krakowie. Łodz’, pognaniu, 
Szczecinie 1 Warszawie ubezpie­
czenie można załatwić we wszy­
stkich terenowych i granicznych 
idaćówkach Polskiego Związku 
Motorowego, znajdujących się w 
y.dękpzych miastach na terenie ca 
lego krab*, w oddziałach okręgo­
wych PBP ..Orbis”. Okręgowych 
Zespołach Gospodarki Turyśiyćz-

dla eksportu
Z inicjatywy Komitetu Wo 

jewódzkiego PZPR w Pozna­
niu Urząd Wojewódzki i po­
znański oddział Polskiej Izby 
Handlu Zagranicznego ogłosi­
ły konkurs pod nazwą „Po­
znańskie dla eksportu”. I se­
kretarz KW PZPR Jerzy Za­
sada zwrócił się z apelem do 
czołowych eksporterów woje 
wództwa poznańskiego, o prze 
analizowanie możliwości 
zwiększenia w tym roku wy­
wozu towarów za granicę, pod 
jęcia produkcji nowych wy­
robów, dotychczas nie ekspor 
towanych, modernizacji i po­
prawy jakości wyrobów w 
celu uzyskania korzystniej­
szych cen w. roku bieżącym. 
Apel został skierowany do 
kierownictw i załóg zakładów 
produkcyjnych,' instytutów i 
ośrodków badawczo-rozwojo­
wych oraz wszystkich innych 
jednostek zajmujących się wy 
wozem towarów, usług i my­
śli technicznej.

PrKedUMorem konkursu jest 
przyjęcie i realizacja w tym ro­
ku ponadplanowej produkcji lub 
usług pa eksport, wprowadzenie 
nowych towarów lub usług do­
tychczas nie wykonywanych o- 
raz unowocześnienie produkcji 
‘eksportowej. Zgłoszenia do kon­
kursu należy kierować do 20 
kwietnia br. do Oddziału PIHZ 
w Poznaniu (pi. Głogowska 26).

Oceny wyników konkursu dok o 
na komisja, której przewodniczy’ 
Wojewoda Poznański. Ogłoszenie 
wyników współzawodnictwa na­
słani do dnia 28 lutego 1979 r. Ko 
misja nrzv ocenie wyników jako 
najważniejsze kryteria stosować 
hęd-ie dynamikę wzrostu udziału 
wywozu w ogólnei produk- 
cji sprzedanej nrpędsiębiorstwa, 
wzrost wartości dostaw eksporto­
wych w stosunku do roku po- 
przedniego oraz ponrawę opłacał 
ności, jakości ,i rytmiki dostaw 
eksportowych, (map)

W Gnieźnie 
rozpoczęto budowę ; 

centrum usługowego 
Kolejne przedsięwzięcie za­

początkowano w tych dniach 
na Szlaku Piastowskim. Ma 
ono usprawnić obsługę tury­
stów, coraz liczniej odwiedza­
jących tę część Poznańskiego, 
a także poprawić warunki ho­
telowe Gniezna. W mieście 
tym — w rejonie ulic: Żwirki 
i Wigury. Rocsęuelta oraz 
Paczkowskiego — przystąpio­
no do budowy dużego motelu. 
Z jego miejsc noclegowych ko 
rzysfać będzie mogło jednora­
zowo 70 gości (dotychczas 
Gniezno dysponuje 86 miejsca 
mi hotelowymi), którym udo­
stępni się leż część gastro­
nomiczną.

Prace prowadzą obecnie e- 
kipy kilku przedsiębiorstw z 
Poznania. Zakończenie budo­
wy, której inwestorem jest 
Wojewódzki Ośrodek Sportu 
i Rekreacji, planuje się w mar 
cu przyszłego roku. Obiekt 
przejmie wówczas Wielkopol­
skie Przedsiębiorstwo Tury­
styczne „Przemysław”.

Motel będzie częścią cen­
trum gastronomiczno-handlo 
wego, które postanowiono 
stworzyć w jego sąsiedztwie. 
Rozpoczęto też wznoszenie pa 
wilonu gastronomicznego oraz 
hand’owego z artykułami prze 

• myślowymi, (bop)

Ubezpieczenia komunikacyjne 
dla przebywających czasowo za granicą
nej PTTK orar oddziałach Przed- 
slębiors&wa Imprez Sportowych i 
Turystycznych „Sports-Tourfirt”.

Jednocześnie TUiR „Warta” in­
formuje, że:

• Krajowcy dewizowi przebywa 
jący czasowo za granicą na te­
rytorium europejskich państw 
członków RWPG (Bułgaria, CSRS. 
NRD, Rumunia. Węgry i ZSRR) 
w związku z zatrudnieniem w ra 
mach kontraktów i posiadający 
pojazdy samochodowe z rejestra­
cją nolska. przy rocznym ubezpie 
częniu na terytoriach tych 
państw opłacają zryczałtowaną 
składkę za obowiązkowe ubezpie­
czenia komunikacyjne w wy sok os 
ci 50 procent składki rocznej, we 
dług taryfy składek wprowadzo­
nej w życie zarządzeniem mini­
stra finansów z 18 lutego 1973 r.

Nieudany start 
żużlowców Unii Leszno
W inauguracyjnym spotkaniu o 

mistrzostwo ekstraklasy żużlowcy 
leszczyńskiej Unii ulegli na torze 
w Rudzie Śląskiej, beniaminkowi 
I ligi — Śląskowi Świętochłowice 
różnicą 15 punktów (44:59). Sukces, 
imponujących olbrzymią bojowoś- 
cią gospodarzy, był nieoczekiwany, 
ale w pełni zasłużony.

Wprawdzie po IV wyścigu tego 
interesującego spotkania wynik 
był remisowy (12:12), ale od tego 
momentu inicjatywa należała już 
do gospodarzy, którzy wygrali 8 
wyścigów, 5 przyniosło sukces za­
wodnikom Unii, 5 zakończyło się 
wynikiem remisowym.

W drużynie trenera M. Spychały 
nie zawiedli jedynie K. Adamczak 
i młody R. Buśklewicz. Rutyno­
wany Z. Dobrucki dwukrotnie zo­
stał w tym spotkaniu wykluczony 
przez sędziego, dwukrotnie zjechał 
z toru z powodu defektu motocy­
kla. Również defekt „Weśłake” mia 
wpływ na skromny dorobek punk­
towy M. Okoniewskiego. Leszczy-

nianie mieli w sumie « defektów. 
Modernizacja toru w Lesznie nie 
pozwoliła na pełną realizację pla­
nu treningowego i w tym właśnie 
należy upatrywać przyczyn poraż­
ki w Rudzie Śląskiej.

Punkty dla zwycięzców zdobyli: 
Mucha 13, Walos-zek 12. Kochman 
10. Bury 8. Brabańśki 7. Pająk 5, 
Tomczak i Wyciślik oo 2; dla po­
konanych Adamczak 11, Buśkiew:cz 
9, Turek i Jankowski po 7, Do­
brucki 1 Okoniewski po 4. B. Ją­
der 2. Najlepszy czas — 76,7 sek. 
uzyskał w II wyścigu Jankowski 
(Unia). Sędziował S. Skowron z 
Rzeszowa.

W czwartek 6 kwietnia, na raw- 
demizowanym torze stadionu przy 
ul. Wrzesińśkiej w Gnieźnie, roze­
grany zostanie z udziałem 16 za­
wodników ćwierćfinałowy turniej 
indvw:dualnych mistrzostw Polski 
seniorów. Początek imprezy o 
godz. 16. (jp)

Sukces koszykarek 
w ostatnim występie
Po dwóch porażkach (72:81 

i 86:94), polskie koszykarki po 
konały w trzecim spotkaniu 
drużynę Francji 79:71 (33:25). 
W meczu, który c-dbył się w 
Bressuire, dla drużyny polskiej 
najwięcej punktów zdobyły: 
Gorzelana — 25, Januszkie­
wicz i Linka — po 10 oraz 
Fromm — 3, dla Francji:' Hif- 
fiod i Quiblier — po 20 oraz 
Malfois — 17 pkt. (PAP)

J. Kowalski

drugi we Włoszech
Zwycięzcą jednoetapowego wy­

ścigu „Corsa Martino” (160 km) zo 
stał reprezentant Włoch Fausto 
Stiz' Na drugim miejscu uplaso­
wał się Janusz Kowalski (Polska).

• PAP

Stecyk bezkonkurencyjny

Turniej w Mediolanie

Fi bak i Ramirez 

przegrali w finale
Nie powiodło się w finale gry 

podwójnej turnieju tenisowego w 
Mediolanie parze Wojciech ■ Fibak 
i Raul Ramirez, Polak i Meksyka­
nin przegrali ^rę finałową z Vic’o 
rem Peccim (Paragwaj)’ i Jose Hi 
guerasem (Hiszpania) 7:5, 6:7, 6:7.

w sprawie taryfy składek za obo 
wiązkowe ubezpieczenia komuni­
kacyjne krajowców dewizowych 
w ruchu zagranicznym (MP z 1978 
reku nr 8 poz. 29).

• Zryczałtowane opłacenie rocz 
nej składki dotyczy także pojaz­
dów samochodów z polska reje­
stracją będących w posiadaniu 
jednostek gospodarki uspołeczni© 
r.ej oraz polskich spółek miesza­
nych.

• Odnośnie okresów ubezpie­
czeń krótszych od roku żadnych 
zniżek nie udziela się.

• Krajowcy dewizowi będący 
inwalidami, którzy są posiadacza­
mi pojazdów samochodowych uży 
wanych do celów nie zarobko­
wych przy wyjazdach za granicę 
orłacają składkę obniżoną o 50 
procent. (PAP)

w zapaśniczych MP
142 zawodników z 30 klubów 

startowało w indywidualnych 
mistrzostwach Pojski seniorów 
w zapasach w stylu wolnym. 
W kategorii 57 kg bezkonku­
rencyjny okazał się wicemistrz 
świata Władysław Stecyk z 
poznańskiego Grunwaldu. 
Wszystkie pojedynki w turnie 
iu rozstrzygnął on na swoją 
korzyść przed czasem. Z po­
znańskich zapaśników brązo­
wy medal zdobył Bogdan 
Szulc w kategorii 62 kg. (wił)

W Ostrzeszowie rozpoczęto II etap 
olimpijskiego alertu „Moskwa -80“

W Ostrzeszowie rozpoczęto II 
etap o-lixr.«pijakiego alertu młodzie­
ży ,,Moskwa-80". W turniejach 
piłki ręcznej, siatkowej, nożnej, 
tenisa i w zawodach strzeleckich 
wzięło udział blisko 2 000 dziewcząt 
i chłopców. Mtodaie.ż spotkała się 
również ze znanymi sportowcami 
— olimpijczykami: Zdzisławem 
Krzysękowiakiem. Grażyną Rabsz- 
tyn. Adamem Kaczorem. Stanisła­
wem Sobieszem i Haliną Krzyżań- 
ską. Odbyła s'ę również konferen­
cja na temat biegów przełajowych 
w Polsce, na której główny refe­
rat Wygłosił Jan Mulak.

Według oceny - spec jatetów — 
wśród nich znanych sportowców, 
działaczy i trenerów — ostrzeszow- 
skie biegi przełajowe są obecnie 
ewenementem w kraju. Każdego 
roku zwiększa się ilość uczestni­
ków. Są coraz lepiej przygotowa­
ni, a impreza jest przykładem do­
brej pracy z młodzieżą szkolną w 
miastach 1 gminach. Masowe bie­
ganie po zdrowie oraz wyczynowy 
sport to hasła, które w Ostrzeszo­
wie znajdują pełne pokrycie i to 
nde tylko raz do roku, (par)

Wielkopolscy kolarze 
rozpoczęli sezon

W Komornikach z okazji o 
twarcia sezonu 1978 odbyły 
się szosowe wyścigi kolarskie 
w kategorii młodzików, junio 
rów młodszych, juniorów i se 
niorów. Trasa prowadziła z Ko 
mornik, gdzie znajdował się 
start i meta, przez Wiry, Łę­
czycę, Puszczykówko, Jeziory 
i z powrotem do Komornik — 
łącznie 24 km. Wśród młodzi 
ków, którzy przejechali trasę 
wyścigu tylko raz. zwyciężył 
Dariusz Nicpoń (Borant P.) 
przed swoimi kolegami klubo-

wymi Markiem Garczyńskim 
i Jerzym Liskiem.

Juniorzy młodsi walczyli na 
dwóch okrążeniach trasy. Wy­
grał Leszek Krawczyk (Lech) 
przed zwycięzcą zeszłorocz­
nego Małego Wyścigu Pcko.iu 
Wieńczysławem Liskiem z te­
go samego klubu i Andrzejem 
Pawlickim (Stomil).

Na trzech okrążeniach w ka 
tegorii juniorów i seniorów, 
pierwszy był Zbyszko Gareza 
rek przed Arturem Spławskim 
i Andrzejem Kaczmarkiem — 
wszyscy Stomil Poznań, (rk)

Rugbyści Posnanii
Rugbiści Posnanii ulegli w 

niedzielę na własnym boisku 
6:20 (0:12) warszawskiej Skrze 
zajmującej wysokie, drugie 
miejsce w tabeli ekstraklasy. 
Geście od początku spotkania 
wyraźnie przeważali i już po 
kilku minutach prowadzili naj 
pierw 6:0 a potem 12:0. Obie 
sytuacje, w których poznam a 
cy stracili punkty zostały zawi 
nione przez obrońcę gospoda­
rzy- W drugiej części meczu 
Posnania grała z wiatrem, 
lecz mimo to nie potrafiła wy 
równać. Natomiast wafszawia

w trudnej sytuacji
cy zdobyli dodatkowe 4 pun­
kty. Na kilka minut przed koń 
cęm spotkania gospodarze wy 
walczyli wreszcie 6 punktów, 
ale było już za późno aby my 
śleć chociażby o remisie. Rag 
bystom Skry udało się w koń 
cówce podwyższyć rezultat o 
dodatkowe 4 punkty. Porażka 
ta obniżyła mocno szanse po­
znańskiej drużyny na pozosta 
nie w I lidze.

Punkty dla Posnanii zdobyli: Pię 
kniewski 4 i Każmierczak 2, a 
dla Skry: Czajka, Piątkowski, Ko 
walik, Pacelt i Całka po 4. (rk)



0 Praca
Potrzebna gosposia 60—65 
ląt do domu lekarza na 
prowincję. Samodzielny 
pokój, dobre wynagrodzę 
nie. Wiadomość: Iwona 
Zybała, os. Oświecenia 51 
m. 11, 61-207 Poznań. 51308g

Bufetowa dobra siła prsyj 
mie pracę u ajenta. Ofer 
ty „Prasa”, Grunwaldzka 
19, dla 51474g.

Kupno

Przyjmę murarzy, pomoc 
ników, możliwość nocle­
gów. Poznań - Smochowi 
ce, Mazurska 9. 51378g

Zaopiekuję się dziećmi od 
2 lat w swoim domu przy 
ul. Winogrady. Oferty 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 51473g.

Przyjmę pracownika do 
wszelkich prac w gospo 
darstwie względnie obo­
rowego. Andrzej Wlekliń 
ski, ul. Jarocińska 36, 
63-210 Żerków. 515Mg

Kupię zegar — kukułkę 
drewniany oraz fotele. 
Tel. 596-72. 51365j!

Kupię magnetofon z ra­
diem. Oferty „Prasa”, 
Grunwaldzka 19, dla 51459g

$ Nauka
Junaka „trójkołowca” ku 
pię. Oferty „Prasa”, Grun 
waŁdzka 19. dla 51470g.

dam. Komorniki, Poznań 
ska ». SWłg

Betoniarkę 136 1 nową 
sprzedam. Tarnowo Pod­
górne ul. Kręta 4. 5127 2 g

Kamerę Super «, projek 
tor Ruś nowe sprzedam. 
Głogowska 71 m. «. 51273g

Garaż blaszany pilnie
sprzedam. Fredry ł m. 6

Sprzedani dywan 3X3 m 
— Kowary. Tel. 674-540 od 
godz. 16 do 18. 51345g

Suszarki do włosów sprze 
dam. Tel. 596-72. 513O4g

Sprzedam WSK 175 Ko­
buz, Obornicka 36-8. 51361 g

Sprzedam przyczepę wy­
wrotkę Poznań, ul. Spła 
wie 57. 51363g

ZAKŁADY PRZEMYSŁU ODZIEŻOWEGO
im. KOMUNY PARYSKIEJ „MODENA* 

w Poznaniu, uL Kraszewskiego 21/25

PRZYJ MĄ UCZNIÓW

S

Matematyka — korepety­
cje, teł. 642-72 Zborowski.

51351g
© Sprzedaż

po szesnastej. 51278g

Korepeiycje — przedmio 
ty ścisłe. Torańscy, Nor­
wida 17. 51492g

Prakticę „Super TL” 
sprzedam. Oferty „Pra­
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
509S6g.

Windsnrfer sprzedam. Ol 
SBewski, Norwida 17 m 115. 

51205 g

Sprzedam MZ TS 250. Po­
znań, ul. Bogusławskie-
go 18B m. 1. 513«4g

Nasiona kopru sprzedam.
Starołęcka I9«a. 512«9g

Kury włoszki złote, srebr 
ne wysoka ocena wysta­
wowa, kanarki samczyki 
sprzedam. Słoneczna 59 od

w wieku 15 — 17 lat 
po ukończeniu szkoły podstawowej 

na naukę praktyczną

i

KIEROWNICTWO PRODUKCJI FILMU 
„BIAŁE ŻNIWA*

Nawy dywan perdki 3X4 
m, sprzedana, teł 756-04 
po godc. M. '

92M9g

godz. 13. 51369g w zawodach: 2 2

OGŁASZA
SKUP REKWIZYTÓW

(szkło, porcelana, fajans, bibeloty, obrazy, 
przedmioty osobistego użytku, lampy, 
świeczniki, tkaniny dekoracyjne itp.) po­
chodzących z XIX wieku i początku XX 
wieku, tj. do roku 1914.

Osoby posiadające takie rekwizyty proszone są o zgłaszanie 
się w dniu 6 i 7 kwietnia br. do Domu Drukarza w Poznaniu 
przy ul. Inżynierskiej 10, I piętro w godz. od 10 do 18.

795-K2

Spodnie dziecięce i mło­
dzieżowe, wyrób, sprze­
daż Owiedle Kraju Rad 22

Szczenięta pudel średni 
rodowodowe sprzedam. 
Tel. 060-353 po godz. 17. 

51»2g

KRAWIEC PRZEMYSŁOWY 
odzieży ciężkiej

J. Stelmaszyk. 58924g

Betoniarkę sprzedam. Do 
plewo, ui Poznańska 15. 

M2Wg
Garaż sprzedam — Koś- 
ciełna. Oferty „Prasa”, 
Grunwaldzka 19, dla 51293g

Nowe aparaty Praktica 
LTL-3 i LTŁ-2 sprzedam.
Tel. 7W-M6 po godz 17

Sprzedam wózek głęboki 
ze spacerówką w dobrym 
stanie Rybak! 26a m? 9 
w godz. 17.39—ż». 51357g

Tanio sprzedam szopę bu 
dowlana i blachę ocynko 
waną. Grunwaldzka 75.

51317g

ABSOLWENCI SZKOŁY PODSTAWOWEJ!
ZAKŁADY PIWOWARSKIE W POZNANIU

uruchamiają w roku szkolnym 1978/79

KSZTAŁCENIE MŁODZIEŻY
w Przyzakładowej Szkole Zawodowej

w zawodzie

APARATOWY PROCESÓW CHEMICZNYCH 
o specjalności browarnictwo.

Zajęcia teoretyczne odbywać się będą w Technikum Chemicz­
nym nr 1 w Poznaniu, ul. Starołęcka 36/38, a praktyczna nauka 
zawodu na terenie Zakładów Piwowarskich w Poznaniu, ul. Dzier­
żyńskiego 42.

Po ukończeniu ZSZ absolwenci zostaną zatrudnieni w budowa­
nym obecnie Kombinacie Piwowarskim w Poznaniu — Kobyle- 
pole, który będzie najnowocześniej wyposażonym tego typu 
obiektem w Polsce.

NAUKA W SZKOLE TRWA 3 LATA.

Bliższych informacji udziela i zgłoszenia przyjmuje Dział Służb 
Pracowniczych Zakładów Piwowarskich w Poznaniu, ul. Dzierżyń-
skiego 42 pok. 89, 90, tel. 598-62 743-K1

Dnia 1 kwietnia 1978 roku, zmarł

kol. JANUSZ JEZIOR
długoletni nauczyciel Zespołu Szkół Zawodo-

Z żalem zawiadamiamy, że 31 marca 1978 ro­
ku, zmarł nasz długoletni pracownik

ROMAN DZIKOWSKI
wych w Kościanie organizator szkolnictwa
zawodowego i pierwszy po wojnie dyrektor 

szkoły zawodowej.

W Zmarłym straciliśmy oddanego szkole

Pogrzeb odbędzie się w dniu 5 kwietnia 1978 r. 
o godz. 13.40 na cmentarzu janikowskim.

polskiej wychowawcę i przyjaciela młodzieży.
Rodzinie Zmarłeg-o wyrazy głębokiego współ­

czucia składają:

Pogrzeb odbędzie się 4 
w Kościanie.

kwietnia o godz. 15.30

Dyrekcja, Rada Pedagogiczna

Dyrekcja, Rada Zakładowa, 
POP, współpracownicy 

Poznańskiego Przedsiębiorstwa Budowlanego
i młodzież 

Zespołu Szkół Zawodowych 
w Kościanie. T9M-K3

53363g

Dnia 31 marca 1978 roku, zmarła nagle
S. t 9.

NATALIA PUCKAŁOWA
NATALIA PUCKAŁOWA z domu Szudrowicz

przewodnicząca Komitetu Obwodowego nr 1 
Poznań — Wilda, długoletnia wysoko ceniona 
działaczka społeczna, człowiek o prawym cha­

rakterze i oddanym Polsce sercu.

zrparla dnia 31 marca 1®76 r. po krótkich i cięż­
kich cierpieniach nasza najukochańcea, najlep­
sza mamusia, siostra i babcia.

Komitet Osiedlowy „Wierzbięcice* 
Komitet Obwodowy nr 1

Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 5 bm. 
o godz. 12 na cmentarzu na Mlłoatowie.

Pogrzeb odbędzie się w środę, 5 bm. o godz.
12 na cmentarzu na Miłostowie.
Autobus odjedzie z ul. Różanej 21 o godz. 11.

13O3-K3

W głębokim smutku pogrążone
eórki z rodeiną

ul. Różana 21 m. 7. 1297-U3

+ W dniu 1 kwietnia 1978 roku, zasnęła w Bo­
gu nasża najdroższa matka, teściowa, bab­

cia i prababcia w 97 roku życia, śp.

MARIA KOWALSKA
+ Dnla 31 marca 1978 roku, zmarł nagle w 

wieku 65 lat, mój najdroższy mąż, najuko­
chańszy ojciec, teść, brat i dziadaik, śp.

Pogrzeb odbędzńe się w środę. 5 bm. o godz.
9.15 na cmentarzu na Junikowie.

FLORIAN BIAŁKOWSKI

Pogrążona smutku
Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia S hm. 

o godz. 11 na cmentarzu janikowskim.

RODZINA W smutku pogrążona

ul. Kasprzaka 2 m. 16. 1296-U3
Prosimy o nieskładanie kondolencJL,

J. Dnia 3 kwietnia 1978 roku, zmarł przeżyw- 
T szy lat 79, w 50 roku kapłaństwa, nasz naj­
ukochańszy brat, szwagier, stryj i wujek, śp.

ul. Husańka 12 m„ 1®98-V3

ks. KAZIMIERZ MAZUR 
emerytowany proboszcz parafii 

Tarnowo Podgórne

f Dnia 1 kwietnia 1978 roku, zmarła kończąc 
+ swe pracowite życie na«za najdroższa cio­
cia i kuzynka przeżywszy lat 75, śp.

Wyprowadzenie zwłok 
nego nastąpi w środę 5 
mu żałoby w Tarnowie 
wa 6

Pogrzeb odbędzie się 
o godz. 14.

do kościoła 
bm o godz.
Podgórnym,

parafial-
18 z 
ul.

do-
No-

czwartek 6 bm.

W głębokim smutku pogrążona
RODZINA

5345óg

ZOFIA CHMIELEWSKA
z domu Kowalska

Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 5 bm. 
o godz. 11 na cmentarzu na Miłostowie.

W głębokim smutku pogrążona

RODZINA

ul. Marchlewskiego 58 a m 1396-U3

Piec c.o. 2,5 m3 dostoso 
wany również do grzania 
elektrycznego, płyty stro 
powe, ścienne, różne trud 
no osiągalne galanterie bu 
dowlane i wnętrzowe, pro 
file ocynkowane, kamień, 
lampy importowane, wan 
nę 1,40 import. Tel. 442-19.

Velorex 350 sprzedam. 
Zdzisław Semmler, 64-600 
Oborniki, Lipowa 17.

51404 g

Ciągnik Ursus C-355 po 
remoncie sprzedam. Wa­
cław Mądrzak, 82-814 Bli 
zanów, woj. kaliskie.

51409g

Zamienię dużą kawalerkę 
w Poznaniu na pokój z 
kuchnią (M-2) w Gnieź­
nie. Wiadomość w godz. 
8—14 tel. Gniezno 20-46 
wewn. 86. 51843g

Mieszkanie własnościowe 
M-4, 53 ms Osiedle Kraju 
Rad sprzedam, teł. 559-47.

53210g

Pokój z kuchnią, 
dzielne 34 mt, I 
stare budownictwo 
życe zamienię na 
koję z kuchnią,

samo- 
piętro 
— Je 
3 po- 
samo-

dzielne. Tel. 26-08-27, 
5«370g

j 41 Nieruchomości
Zamienię dom jednoro­
dzinny, ogrodem 1400 m2 

■ przy stacji PKP Wiry na
M-4 własnościowe. Ofer­
ty „Prasa”. Grunwaldzka 
19, dla 51266g.

Sprzedam dom, budynek 
; gospodarczy i 0,34 ha zie- 
, mi. Zdzisław Kaczmarek, 
; Wysogotowo 58 , 62-081
! Przeźmierowo koło Pozna 
; nia. 51292g

i Domek jednorodzinny z 
i garażem i ogród 800 mt 

sprzedam. Wągrowiec, ul.
' Powstańców 3 . 51377g

Działkę rekreacyjną, let- 
niak, domek jednorodzin 
ny w Kórniku lub oko­
licy kupię. Oferty „Pra­
sa”. Grunwaldzka 19, dla 
51329g.

Kupię mały domek. Ofer 
ty „Prasa”, Grunwaldzka 

< 19, dla 51347g.

Po ukończeniu nauki absolwent ma zapewnioną
Bliższych informacji udziela i zgłoszenia przyjmuje
Spraw Osobowych i Szkolenia Zawodowego przy
„Modena” Poznań, ul. Kraszewskiego 21/25. 
telefon 432-51, wew. 112.

pracą.

Dcisl
Z PO

H33-K1

PRZEDSIĘBIORSTWO TRANSPORTOWE 
HANDLU WEWNĘTRZNEGO POZNAŃ, 

ul. Wieruszewska 2 — Junikowo

PRZYJMUJE UCZNIÓW DO NAUKI ZAWODU
MECHANIK
ELEKTRYK
BLACHARZ

- KIEROWCA,

LAKIERNIK

SAMOCHODOWY,
SAMOCHODOWY,
SAMOCHODOWY.

WARUNKI PRZYJĘCIA:
— ukończone 8 klas szkoły podstawowej, 
— wiek powyżej 15 lat, 
— dobry stan zdrowia.

Przedsiębiorstwo nie posiada internatu.
Uczniowie będą pobierać teoretyczną naukę zawodu w ZSZ 

samochodowej w Poznaniu, ul. Nowowiejskiego 29.
Po ukończeniu nauki zawodu przedsiębiorstwo zapewnia 

zatrudnienie we własnych 'warsztatach naprawczych.
Zgłoszenia przyjmuje i informacji udziela' Sekcja Spraw 

.Osobowych PTHW Poznań, ul. Wieruszewska 2, pokój nr 16,
telefon 67-44-11, wewn. 165. 912-K1

iI

i

i

Sprzedam działkę zagos­
podarowaną 2.473 mt w Po 
krzywnie. Oferty „Pra­
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
5134«g.

Oddam w dzierżawę do­
mek jednorodzinny 70 mi 
Jakubowska, Plewiska, ul. 
Fabianowska 14. 51356g

Parcelę 436 mt Wola.
zabudowa wolnostojąca, 
sprzedam. Oferty „Pra­
sa”, Grunwaldzka 18, dla 
51319g.

Sprzedam działkę o pow. 
0,5 ha w Czerwonaku przy 
ul. Gdyńskiej. Informacji 
udzielę listownie. Maria 
Wojtecka, Zielona 5, 
67-310 Przemków. 51408g

tDnia 31 marca 1978 roku, zakończyła swe 
pracowite życie po długiej i ^ciężkiej cho­
robie najukochańsza matka, najlepsza babunia, 

siostra, ciocia i kuzynka, opatrzona Sakramen­
tami św., przeżywszy lat 91, śp.

JÓZEFA ZAPŁACKA 
z domu Anioła 

była położna

Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 5 bm. 
o godz. 9.59 na cmentarzu na Janikowie.

W głębokim talu pogrążone

córki, wniKik* i rodzina

Luboń, ul. Cicha 2. M99-U3

tDnńa 1 kwietnia 1978 roku, zmarła po dłu­
giej i ciężkiej chorobie opatrzona Sakra­
mentami św. przeżywszy lat 72, nasza naj- 

i droższa matka, teściowa, babcia 1 prababcia, 
śp.

KLARA KRAWCZYK
z domu Chojnacka

Pogrzeb odbędzie się
(o godz. 16 na 
cinie.

Pogrążone w

Czerwonak, ul.

wtorek, 4
cmentarzu parafialnym w Ki-

głębokim snwłfctt

dzieci i rodzina

Źródlana 23. lan-m

+ Z głębokim żalem zawiadamiamy, że zmerł 
nasz kochany mąż, ojciec, dziadek, brat, 

wujek, szwagier, śp.

ZYGMUNT JANUSZEWSKI
Pogrzeb odbędzie

10.30 na cmentarzu
się w środę 5 łm. e godz. 
górczyńskim.

534 08g

+ Z głębokim żalem zawiadamiamy, że dnia
1 kwietnia odszedł od nas na zawsze mój 

ukochany mąż, nasz najdroższy ojciec i dzia­
dek, przeżywszy lat 67, śp.

WŁADYSŁAW ŻURKIEWICZ
Pogrzeb odbędzie się 

o godz. 13 na cmentarzu
we wtorek. 4 bm. 

w Borku Wlkp.

W smutku pogrążona

żona z rędziną

Borek Włkp., Poznań, Biniew. 38319g

Dom jednorodzinny no­
wy, wolny sprzedam. 
6a-190- Leszno, ul. Janic­
kiego 11, tel. 26-34. 51413g

Sprzedani dom do wykoń 
czenia "w Poznaniu. Ofer 
ty „Prasa”, Grunwaldzka 
19, dla 51416g.

Dom wille sprzedam
Poznań, Kosińskiego 8 m.
35. 51472g

Sprzedam willę blisko Po 
znania i budynek gospo 
darczy, nadające się na 
ogrodnictwo o pow. 0,5 ha. 
Oferty „Prasa”, Grun­
waldzka 19, dla 51484g.

Nowo wybudowany do­
mek jednorodzinny o pow. 
110 m2 z wygodami i 
działkę 650 m2 sprzedam. 
Wałcz, ul. Żeromskie­
go 28a. 51513g

Działkę rekreacyjną blis­
ko jeziora kupię. Oferty 
„Prasa”, Grunwaldzka 19. 
dla 51590g.

Działkę budowlaną Po­
znaniu kupię. Oferty 
„Prasa”, Grunwaldzka 19, 
dla 51519g.

Sprzedam nową willę z 
dużym tarasem w obor­
nikach. Oferty „Prasa” 
Grunwaldzka 19 dla 
53176g.

Sprzedam działkę 4000 ml 
pod oranżerię Wiry ko­
ło Poznania. Łęczycka 72. 

53254,’

Parkiety bezpyłowe cykli 
nuję, lakieruje Zakład 
Usługowy, Zygmunt Ko­
enig, tei.647-79.

334S«g

Cyklinowanie, lakierowa­
nie, tel. 66-56-94 Wypy- 
chowski. 51»49g

Przyjmę wspólnika z h- 
prawnieniami do war­
sztatu metalowego i gal- 
wanizacji. Oferty „Pra­
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
51339g.

O Matrymonialne
Na Bal Zapoznawczy — 
8 kwietnia — zaprasza sa 
motnych panów, star­
szych, młodych Biuro Ma 
trymonialne „Ognisko” 
Poznań, strusia 8.

58296g

Reprezentacyjna, wykształ 
eona, przedsiębiorcza, sy 
tuowana, 55-letnia poślu­
bi solidnego pana prowa 
dzącego ogrodnictwo, han 
del, hodowlę. Oferty 
„Prasa”, Grunwaldzka 19, 
dla 50957g.

Kawaler 26-letni pozna 
przystojną, miłą panią 
lat 18—29 chętnie z gos­
podarstwem rolnym. Cel 
matrymonialny. Oferty 
„Prasa”. Grunwaldzka 19, 
dla 50873g.

Blondynka, pozna pana 
na stanowisku, bez. nało 
gów do lat 58. Cel matry 
monialny. Oferty „Pra­
sa”, Grunwaldzka 19, dla 
56881 g.

+ Pełni smutku zawiadamiamy, he dnia 
2 kwietnia 1978 roku, opuściła nas opatrzo­

na Sakramentami św. nasza droga żona, ma­
ma, babunia i prababunia — człowiek a wiel­
kim, przepełnionym dobrocią i poświęceniem 
sercu, śp.

STANISŁAWA DOLATA
z domu Szymańska

Pożegnanie odbędzie się we wtorek, dnia
4 bm. o 
ko wie.

Prosimy

godz. 16.30 na cmentarzu w Puszczy-

mąż 8 rodalną 

o nieskładanie kondolenejl.
Puszczykowo, Wawrzyniaka 1. imwg

tDnia 2 kwietnia 1978 roku, zakończyła pra­
cowity żywot w wieku lat 69. opatrzona 
Sakramentami św. nasza najukochańsza mę- 

ma, teściowa, babcia i prababcia, śp.

WERONIKA STĘSIK
z domu Antkowiak

Pogrzeb odbędzie się we wtorek, dnia 4 bm. 
godz. 14.15, na cmentarzu janikowskim.

W ciężkim smutku pogrążona

ul. Ścinawska 9 m. 1. 1M9-OT
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Izydora. 
Wacława

Słońce: 5.25—18.28

I TEATRY
POBNAfl

OPERA — g. 19 „Wesele Figa-

MUZYCZNY 
wdówka”.

g. 19 „Wesoła

LALKI i AKTORA — g, 10 1 13 
„Lato Muminków” (teatr z Wał­
brzycha).

KINA

CHODZIEŻ Ceramfk: „Ptaki pta
kom”; Noteć: 
jazdy”.

CZARNKÓW

,Jak zdobyć prawo

,Drzwi w drzwi”,
GNIEZNO Lech: „Taksówkarz”; 

Polonia: „Gang Olsena wpada w 
szał”. \

GOSTYŃ: „Pójdę x wami”.
GÓRA: „Superexpress w 

bezpieczeństwie”.
GRODZISK: „Tędy wróg 

przejdzie”, „Znachor”.
JAROCIN: „Goya” cz. I i

nie-

KALISZ Kosmos:
sadzka” 
kom”, ,

,Pasja”
ii.
„za-

„Rudy lis”, „Ptaki pta- 
.Zwycięzca”; Oaza: „Pon

lotniczy 77”; Stylowe: „Rewolwer 
„Python 357”, „Hubal”, „Bubu z 
Montparnasse”; Syrena: „Po dru­
giej stronie słońca”.

K^PNO: „Tajemniczy upiór”.
KOŁO: „Intryga rodzinna”.
KONIN Górnik: „Melodie bia­

łych nocy”.
KOŚCIAN: „Transamerican Ex- 

press”.
KROTOSZYN: „Nieposkromieni 

hajducy”.
LESZNO: „Ofiara namiętności”, 

„Wilczym śladem”.
NOWY TOMYŚL: „Zabity na 

śmierć”.
OBORNIKI: „Rebus”.
OSTRÓW Roma: „Rozumiemy 

się bez słów”, „Niewinni o brud­
nych rękach”; Słońce: „Zasadz­
ka”, „Pasja”, „Rudy lis”, „Skazań 
cy”.

OSTRZESZÓW: „Okrągły ty­
dzień”, „Zakręt”, „Dzieje grze­
chu”.

PIŁA Iskra: „Skrzydełko czy 
nóżka”; Sokół: „Asy przestworzy”.

PLESZEW: „Z własnej i nieprzy 
muszonej woli”.

RAWICZ: „Dy! Sowizdrzał”.
SŁUPCA: „Miłość w deszczu”.
ŚREM Słonko; „Transamerican

Express”.
ŚRODA: 

śei”.
SYCÓW:

,Czas życia, czas mtto-

,Wojenny prezent’*.
SZAMOTUŁY: „Noc nad. Chile”.
TRZCIANKA: „Kobra”.
TUREK: „Wniebowstąpienie”,

„Joe Kidd”.
WAŁCZ: „Zamach w Saraje-

WĄGROWIEC: 
ratu”.

WIERUSZÓW:
WRZEŚNIA: ,

,Setka dla „ku-

„Spalony las”.
.Żołnierze wolno-

ści« ez. i 1 n.
WSCHOWA: „Salvo d’Acąuisto”.
ZŁOTÓW:’ „Zabity na śmierć”.

t' RAnio 1
PROGRAM I: « Sygnały dnia-. 

9.05 Cztery pory roku; 11.25 Nie- 
zapomiane stronice — „Granica” 
— ode. pow.; 11.35 Cztery pory ro 
kil; 12.25 Mozaika polskich melo­
dii; 13 Polska muz. popularna; 
13.25 Laureaci Konk. Nagrań Ra­
diowych Muzyki Ludowej — Prix 
Bratysława 77; 14 Studio „Gama” 
(pk. g. 14.05 Inf. dla kierowców); 
14^9 Studio Relaks; 14.25 Studio 
„Gama”; 15.05 Korespondencja z 
zagranicy; 15.10 Studio „Gama” 
(ok. g. 15.45 Inf. dla kierowców); 
16 Ttt Jedynka; 17.30 Radiokurier; 
18.25 Nie tylko dla kierowców; 
19,15 Kiermasz polskiej piosenki-. 
19.40 Gra zespół „Baszta”; 29.05 
Konc. życzeń; 21.05 Olimpijski 
alert młodzieży — Moskwa 80; 21.28 
Utwory S. Moniuszki; 22.20 Tu Ra 
dio Kierowców; 22.23 Wrocław na 
muz. antenie; 23 Wita was Polska
— magazyn.

Wiadomości: 0.01, 1, 2, 3, 
», 11, 12.05, 15, 19, 20, 2L 22-

5,

W ognisku artystycznym 
muzyka symfoniczna
Kilkaset dziewcząt i chłop-

Leszczyńskie

ców uczniów różnego ty-
pu szkół — uzdolnionych mu 
zycanie skupiają społeczne og 
niska artystyczne W woje­
wództwie poznańskim. Umoż­
liwiają one swoim bywalcom
podnoszenie; 
zwłaszcza gry 
instrumencie.

Prezentacji 
Poznańskiego

umiejętności — 
na wybranym

dorobku ognisk 
służył niedziel-

ny (2 bm.) wojewódzki — juz 
jedenasty — przegląd ich pra 
cy. Odbył się on w Środzie i 
w sali tamtejszego Ośrodka 
Kultury zgromadził komplet 
widzów. Swoje osiągnięcia 
przedstawiło osiem ognisk; w 
ich programach dominowała 
muzyka, zwłaszcza akordeonu 
wa.

Niespodzianką był popis og 
niska z Szamotuł, które repre 
zentowała mała orkiestra sym 
foniczna oraz żespół najmłod 
szej dziatwy, prowadzony 
przez rodzinę Orlików. Całym 
ogniskiem kieruje tam Stefan 
Krawczyk, (bop)

zewsząd 
o wszystkim

PIERWSZY SAM

GNIEZNO. Na Osiedlu Pias­
towskim otwarto niedawno pier­
wszy w tym mieście samoobsłu 
gowy sklep spożywczy. Jak się 
przewiduje, tego typu placówek 
do końca br. będzie jeszcze 10. 
Ich urządzenie uzależnione jest 
od dostaw specjalistycznego 
sprzętu, regałów oraz kas. W ten 
sposób samoobsługa śmielej 
wkracza do gnieźnieńskiego han 
dlu artykułami spożywczymi. Do 
łychozos bowiem obowiązywała 
w 96 sklepach sprzedaż trady­
cyjna.

MŁODZIEŻ POZNAJE 
PRZEPISY DROGOWE

KONIN W wojewódzkim finale 
konkursu, dotyczącym znajo­
mości przepisów ruchu drogowe­
go wśród młodzieży szkół pod­
stawowych, zwyciężyła reprezen 
facją Szkoły Podstawowej nr 2 
w Turku, wyprzedzając drużyny 
—SP nr 5 w Koninie i SP nr i 
w Słupcy. Młodzież ze szkoły w 
Turku reprezentować będzie Ko­
nińskie w ogólnopolskim finale, 
który odbędzie się w Łodzi.

(a$k)

PROGRAM n: « Dialogi i zWi- 
żenia; 9.30 Choroby społeczne ńa- 
dal groźne; 9.40 Dla przedszkoli: 
„Gdzie ten klucz”; 10 Aud. satyr, 
pt. .Jlnmor z papryką”; 10.30 Gra 
Zespół „Jazz Lips”; 10.40 Sprawy 
codzienne; U. Tańce węgierskie 
J. . Brahmsa; 11.35 Skrzynka 
poszukiwania rodzin PCK; 11.49 
Muzyka spod strzechy; 12.03 Czas 
dobrych gospodarzy; 12 25 „Jedno­
uchy” — fragm. opow.; 12.45 Gra 
Zespół „Warszawskie Smyczki”; 13 
PńbHe. krajowa; 13.10 Zagadki mu 
zyezne; 13.35 Ze wsi i o wsi; 13.50 
Ludwig van Beethoven: I Sonata 
D-dUr op. 12 na fortepian i skrzyp 
ce; 14.10 Więcej, lepiej, nowoczes- 
nśeł;' 14.25 Tu Radio Moskwa; 
14.45 Muzyka Telemanna: 15.20 Bela 
Bartok: Mikrokosmos; 15.30 Studio 
Plus — pr. dziewcząt i chłopców; 
16.19 Utwory A. Chaczaturiana; 
18.49 Magazyn in>’ormac.; 16.59 Ra- 
dioezprCss; 17 Operetka, jej twór 
cy i wykonawcy: 17.30 Z cyklu: 
„Portret z pamięci” — W. Ko­
strzewa; 18 Amatorskie zesnuły 
przed mikrofonem: 18.25 Plebiscyt 
ęiudia „Gama”; 18.40 Krajobrazy: 
Ib Kunc, wieczorny; 19.40 Dom t 
mv; 20 „Redakcyjne Forum”; ?0.*0 
..Muzyka re starych płvt”: 21.20 
Bisv w Filharmonii’ 21/0 Muzyka 
2? Radiowy Tygodnik Kulturalny: 
22.40 Konc. z nagrań WOS^R i 
TV: 23.35 Co słychać w świecie; 
23.40 Muzyka.

Wiadomości: 4.30 5.30, 8.30. 7.30, 
2.30, 1146, 13.30, 18.30, 21.30, 23.30.

PROGRAM ni: 8—15 Przerwa 
konserwacyjna; 14 Sonaty fortep. 
Schuberta era Paul Badura-Sko- 
da; 15.05 śpiewają Bracia John­
son- 15.15 Przedstawiamy zespół 
Sun Shtp- 15.40 Rozszyfrowujemy 
piosenki; 18 Salon radiowy; 16.20 
Muzykobranie; 16.45 Nasz rok 78; 
17.65 Mttz. poczta UKF: 17.40 Biel­
szy odcień bluesa; 18.10 Polityka 
d!a wszvstkich; 18 25 Czas relaksu: 
19 Książka tygodnia — Endre Ady

Budowniczym centrum hybrydyzacji
pozostał tylko rok

Pawłowicach, przy tam . 
tejszym Zakładzie Do­
świadczalnym Instytutu 

Zootechniki w Krakowie, pow 
staje krajowe Centrum Hybry 
dyzacji Trzody Chlewnej. Pi­
saliśmy już o celu tego przed 
sięwzięcia — dziś dość będzie 
przypomnieć, że hodowcy trzo 
dy będą tam mogli urzeczy­
wistniać koncepcję doskona­
lenia genetycznego cech świń, 
by dawały więcej dobrego mie 
sa. Hybrydy — czyli mieszań-
ce o udoskonalonych
rametrach hodowlanych, 
kształtowane w fermach 
włowic, pozwolą zwiększyć

pa-
u-

Pa-

Pilska „Społem" 
w krajowej czołówce
W Pile odbyło się zgroma- . 

dzenie przedstawicieli Woje­
wódzkiej Spółdzielni Spożyw­
ców „Społem”. Dokonano pod 
sumowania działalności za 
1977 rok oraz przyjęto pro­
gram zadań gospodarczych i 
społeczno-wychowawczych na 
1978 rok.

Kilkutysięczna załoga WSS 
„Społem” województwa pil­
skiego osiągnęła w ubiegłym 
roku wyniki stawiające ją w 
rzędzie najlepszych w kraju. ■ 
Nastąpił przykładowo przy-
rost sprzedaży
o 13,2 procent;
dał 5 miejsce w 
wzrostowi bazy

detalicznej — 
ten wskaźnik 
kraju. Dzięki 
gastronomie?.

da.jność tysięcy ferm trzody 
chlewnej w całej Polsce.

Od dwóch ląt liczne przed­
siębiorstwa specjalistyczne, z 
leszczyńskim PBRol na czele 
wznoszą w Pawłowicach fer­
mę, mieszalnię pasz, oczysz­
czalnię ścieków, kotłownię, 
laboratoria oraz spore osiedle 
mieszkaniowe dla przyszłego
kilkusetosohnwego 
hybrydyzacji. To 
budzi największe

centrum 
osiedle 
zainte-

resowanie przejezdnych, bo 
chociaż pozostał rok do 
planowanego terminu wpro­
wadzenia się pierwszych lo­
katorów, już teras: stojące 
w surowym stanie domy dwu-
piętrowe swoimi 
obiecują, że będą 
od powstających 
wiejskich bloków.

15C mies-zkań trzy-

kształtami 
ładniejsze 

dotychczas

ezteropoko-
jowych (70 i 83 metry kwadrato­
we) posiadać będzie takie same za 
lety, jak mieszkania w wielkich

Giełda hobbystów
Duże caidóeeeeowanie wzbudziła 

w minioną niedzielę w Szamotu­
łach giełda hobbystów, która od­
była się w świetlicy cukrowni. Po 
raz drugi podobną imprezę zorga­
nizował Szamotulski Ośrodek Kul­
tury, chcąc umożliwić kolekcjone­
rom różnych przedmiotów ich wy­
mianę Juk powiększenie swych zbio 
rów. Amatorów tych „transakcji” 
nie brakowało. Sprzeda weno, kupo­
wano łab wymieniano zwłaszcza 
znaczki, etykiety zapałczane, mo­
nety, płyty gramofonowe i różno­
rakie starocie. Planuje się już tak­
że zorganizowanie następnych 
giełd, fbop)

700 lat Gostynia
1 kwietnia 1278 roku książę wielkopolski Przemysł II 

nadał prawa miejskie Gostyniowi. Że nie był to primaaprili 
sowy żart, wiemy od 700 lat, od kiedy nad rzeczką Kanią 
zaczęło się rozwijać miasto Gostyń. Różne były jego dzieje; 
okres świetności przypadł na piętnaste i szesnaste stulecie, 
kiedy to należał on do grona znaczniejszych miast w Wiel- 
kopolsce. Dziś jest przede wszystkim sławny rolnictwem w 
otaczających go wsiach — bogatych, o dobrze rozwiniętej 
infrastrukturze komunalnej. Tym wyraźniej kontrastuje 
Gostyń swymi cywilizacyjnymi zapóźmeniami — nie było 
tam do tej pory wodociągów i kanalizacji, zaś chaotyczna 
i niezbyt bogata zabudowa wokół rynku i w śródmieściu 
nie bardzo pasują do miasta będącego centrum gospodar­
nego i bogatego regionu rolniczego.

W ostatnich jednak latach wiele się w tym nńeśeie zmie­
nia na lepsze. Przede wszystkim budowana jest kanalizacja 
sanitarna z oczyszczalnią ścieków oraz wodociąg miejski. 
Dzięki temu po kilkuletniej przerwie ruszyło budownict­
wo mieszkaniowe, bardzo potrzebne z racji rozwijającego 
się przemysłu. W Gostyniu jest huta szkła, cukrownia, kil­
ka zakładów metalowych z rozbudowującym się „Spoma- 
szem". Dumą miasta ma szansę stać się proszk;ownia i kon- 
densownia mleka, budowana wprawdzie znacznie dłużej 
niż zakładały pierwotne terminy, lecz będąca faktyczną 
sprawczynią stworzenia kolektora, wodociągów i oczyszczal-
ni.

7M-letnie miasto ma dziś coraz mocniejszy fundament
swych miejskich praw w postaci krzepnącego przemysłu 
oraz pomyślnych perspektyw dla budownictwa mieszkanio­
wego oraz poprawy warunków życia 14 600 obywateli (ti)

„Złoto i krew”; 19.15 Zagubione 
melodie: 19.39 .Ekspresem przez 
świat; 19.35 „Wesołe kumoszki z 
Windsoru” — opera; 19.50 „Żlye.ie 
przed sobą” — osie, pow.; 20 Ztote 
płyty; 29.35 Reportaż pt. „Czatow 
nik”; 21 Thesaurus muzyki pol­
skiej — Missa te Deum Łaudamus; 
21.35 Antologia piosenki franc.; 
22.08 Gwiazda siedmiu wieczorów 
— Locoanothr GT; 22.15 Konsonan­
se i dysonanse — magazyn; 23 
Swoje ulubione wiersze recytuje 
Z. Książek-Bregiłłowa; 23.05 Mię­
dzy snem a dniem.

Wiadomości: 5, 8, 7, 15, 17. 22.

PROGRAM łV: 6.45 Radioex> 
press; 8—13.15 Przerwa konserwa­
cyjna; 13.15 Pieśni i tańce rosyj­
skie; 13.30 Tu Studio Stereo (ogól 
nopołskie): 15.05 ♦„Matysiakowie”; 
15.49 Książki, do których chętnie 
wracamy: „PaHe” — fragm. pow.; 
16.05 Wszechnica rodzinna; 10.25 
Sekretw listów; 18.40 Z cyklu: „Po 
stawy i działanie”; 16.59 Radioez-

Zróżnicowany kształt domów powinien sprawiać, że osiedle w 
Pawłowicach nie będzie monoto nne, jak wiele innych powstajg-

cych współczesn e.
Fot.

miastach — gaz, gorąca woda z 
ciepłowni, centralne ogrzewanie. 
Dla każdego mieszkania przewi­
dziano garaż, a przy osiedlu stanęło 
już przyszłe przedszkole. Będą tak­
że sklepy i placówki najpotrzebniej 
sżych usług. W planie przewidzia 
no także wybudowanie obiektów 
socjalnych i sportowych z base­
nem kąpielowym. To ostatnie za­
danie zostało jednak decyzją Mi-
nisterstwa 
w planie 
1911, czyli

Rolnictwa przesunięte 
do realizacji po roku 
po zakończeniu wszy-

stkich prac budowlanych i zwi­
nięciu zaplecza oraz ciężkiego 
sprzętu przez budowlanych.

Co do przebiegu budowy, 
to inwestor — ZZD Pawłowi -

Kaliskie

Foto-druk tkanin
wprowadza „Wistil"
Dotychczasowe osiągnięcia 

w podnoszeniu jakości produk 
cji, pozwoliły Zakładom Prze 
mysłu Jedwabniczego „Wistil” 
w Kaliszu przystąpić do ogól-
nopolskiego współzawodni-
ctwa dobrej roboty „Do-Ro”. 
W tym celu opracowano w za 
kładzie i rozpoczęto realiza­
cję konkretnych przedsię­
wzięć kompleksowego systemu 
sterowania jakością. Powoła­
no m. in. samodzielny pion 
jakości, który na co dzień 
czuwa nad jakością pracy po 
szczególnych wydziałów.

Utworzono także w „Wisti- 
lu” nowoczesną wzorcownię, 
gdzie przygotowywane są no­
we szablony, propozycje kolo 
rystyczne i wzornicze, wyko­
nywane przy pomocy nowo­
czesnych technik — m. in. fo­
to-druku. Niebawem rozpocz- 
nie też prace zakładowy ośro 
dek Elektronicznej Techniki 
Obliczeniowej, wyposażony w 
minikomputer tygu „Mera”.

Prowadzony od dwóch 
system kontroli i nadzoru 
kości produkcji przyniósł

lat 
ja- 
już

widoczne rezultaty. Tylko w 
ub. roku wartość wyproduko­
wanych wyrobów ze znakiem 
jakości wyniosła 275 min zł 
w stosunku do 36 min w ro­
ku poprzednim. O 40 procent 
zmniejszyły się kary za złą 
jakość; korzystnie zwiększyła 
się także ilość tkanin w I ga 
tunku. (PAP)

T. Talarczyk

ce wyraża zadowolenie.

nej, znacznej poprawie uległa 
sieć nlacówek, jak również 
jakość pracy placówek gastro 
nomicznych. Wysoka dynami­
ka przyrostu wynosząca 115,8 
nrocent plasuje Pilskie na 7 
miejscu w kraiu. Produkcję 
wykonano w 104,1 procent.

Mimo to, występują trud­
ności w zaopatrzeniu w wy­
sokogatunkowe pieczywo i 
produkcję podrobową. Dzięki

press; 17 Piosenka franc.; 17.15 
Aud. spoi.; 17.25 „W muzycznym 
Poznaniu”; 17.45 Przechadzki po 
Poznaniu; 18.19 Śpiewa Poznański
Chór Cłopięcy p.d. Kurczew-

pinowski;
PGR-ach; 
amatorzy; 
ża.

17.18
17.25
18.05

Zbiórka złomu w 
Grają i śpiewają 
Trybun* Wybne-

skiego; 18.25 Pasje, podróże, przy­
gody; U Rozmowy o sprawach roi 
nictwa; 19.15 J. angielski; 19.39 
Wieczór węgierski w P. Radio: 
21.50 Współpraca nauczyciela z 
psychologiem szkolnym; 22.10 I. 
Strawiński: Taniec sakralny z ba­
letu „Święto wiosny”; 22.15 Czym 
jest dobro? Czym jest zło?; 22.35 
R-TV Średnia Szkoła dla Prac. 
Historia. Sem. II. „Granica w 
ogniu”; 22.50 Transkrypcje Lisz­
ta.

Wiadomości: 15, 16, 22^5.

PROGRAM ROZGŁOŚNI PR W 
KOSZALINIE (dla woj. pilskie­
go): 6.30 Sudlo Bałtyk; 12.05 Re­
portaż: 12.25 Test stereofoniczny: 
12,40 Nauka w praktyce rolniczej; 
16.40 Przegląd aktualności-.; 18.54 
Muzyczny relaks; 17 Koncert cbo

KOSZALIN W
OGÓLNOPOLSKI M

PROGRAMIE
- Pr. 1; 12.25

Mozaika polskich melodii; Pr, IV: 
7.19—8 Radio dyktuje; 13.59—15 
Muzyczny program stereofoniczny.

[ TEŁEKIIM 3
PROGRAM 1: C R-TVSŚ — Fi

zyka (sem. 4): 
r.zość”: 6.39 —

,, Promień iot wór
TTR

racja rolnictwa (sem. 4):
Mechani' 
: „Insta-

lacje i urządzenia elektryczne”; 
10 — Język polski (kl. II lic.) — 
C. K. Norwid: „Pierścień wielkiej 
damy”; 11 — „Noce i dnie”, ode. 
pt. „Miłość” — film obyczajowy 
pod. TP; 12.55 — Dla szkół śred- 
nich — Rodzina współczesna: „Ra 
zem czy osobno”; 13.23 — R-TVSS

Generalny wykonawca — 
Przedsiębiorstwo Budownic­
twa Rolniczego w Lesznie — 
dobrze przygotował się do te 
go przedsięwzięcia i dość dob­
rze je realizuje. Opóźnienia na 
budowie oczyszczalni komu­
nalnej, wynikłe z niedostat­
ków zaopatrzeniowych, nie gro 
żą żadnymi konsekwencjami, 
bo oczyszczalnia ta, przewi­
dziana do zakończenia w tym 
ro-ku, zacznie pełnić swoje 
funkcje dopiero od marca przy 
szłego roku, kiedy zaludnią 
się mieszkania w nowym osie­
dlu. (tt)

Konińskie

natomiast 
bacówek

uruchomieniu 10
handlu

garmażeryjnymi.
wyrobami 

dostarczono
na rynek wyroby wartości 
20.1 min zWvch. zamiast pla­
nowanych 6.7 min złotych. Du 
źo to życzenia pozostawia po­
ziom usług, które wymagają 
wielu przedsięwzięć organiza­
cyjnych.

Zatwierdzony program dzia 
łania na 1978 rok przewiduje 
ooprawę zaopatrzenia ludno­
ści w artykuły spożywcze i 
pierwszej potrzeby. Sprzedaż 
detaliczna handlu ma się 
zwiększyć o 6,6 procent, ga­
stronomii o 9.1 procent, a war 
tość usług, dla ludności o 24,5 
orocent. (ryk)

20 kilometrów nowych dróg
Jednym z najważniejszych 

problemów Konińskiego jest 
skąpa i nie najlepszej jakoz i 
sieć dróg twardych. Wiele z

twarzać może 1100 ton masy 
bitumicznej.

nich uniemożliwia w okre-
sach roztopów i deszczu do­
jazd do wsi. Koszt budowy i 
naprawy oraz brak wykonaw­
ców powodują, że są to prace 
wyjątkowo kłopotliwe, nie po­
stępujące wystarczająco szyb­
ko. Czyny społeczna mieszkań­
ców wsi, pomoc władz tereno­
wych i SKR łagodzi ten pro­
blem tylko nieznacznie.

Utwardzanie dróg utrudnia­
ła niewystarczająca orodukcia 
masy bitumicznej. Stąd duże 
znaczenie pracującej w Maliń- 
cu koło Konina wydajnej ota- 
czarki, która w ciągu dnia wy-

Tegoroczna produkcja wykorzy­
stana zostanie w okolicach Koni­
na. Podwójna w porównaniu z ro­
kiem ubiegłym1 ilość surowca, oraz 
lepsza pogoda pozwoliły wcześniej 
rozpocząć modernizację i budowę 
dróg. Podlega ich konińsikiemu 
Rejonowi Dróg Publicznych 1035 
kilometrów, z czego 84 procent 
stanowią trakty o ulepszonej na­
wierzchni. W zadowalającym stą- 
nie są tylko drogi główne. W tym 
roku RDP wybuduje wiec 29 ki­
lometrów dróg, 97 kilometrów 
podda się remontowi kapitalnemu, 
zaś 143 przejdzie regenerację.

Prace na drogach publicz­
nych prowad/.óne będą w tym 
roku na długości 385 kilome­
trów. (woj)

Pilskie

W maju otwarcie ośmiu gościńców
W województwie pilskim trwa 

realizacja programu komplekso­
wego zagospodarowania turystycz 
nogo, a przede wszystkim rozbu 
dowy bazy noclegowej i gastro-
nomicznej. 
tegorocznych 
otwarcie pod 
cińców. Ten 
(inwestorem

Jednym z głównych 
przedsięwzięć jest 
koniec maja 8 goś 
nowy typ gościńca 
jest Wojewódzkie

lęgowych 
nych.

Zajazdy 
głównych 
m. in. w 
Łowiczu,

oraz 60 — konsumpcyj

zlokalizowano przy 
szlakach turystycznych 
Ostrowcu koło Wałcza. 
Tucznie, Mirosławcu i

Przedsiębiorstwo Turystyczne „No 
tee”) gwarant,! je 40 miejsc noc-

Rudzie koło Wyrzyska. Prace bu­
dowlane nrzy wszystkich obiekr 
tnch przebiegają rytmicznie. Rów 
rocześnie kończ;? się budowę dróg 
dojazdowych i Infrastruktury ota 
czającej gościńce, (ryk)

„GŁOS WIELKOPOLSKI”, przedstawiciele w województwach
KALISZ: Bogdan Pardus, ul. Kazimierzowska 4, tel. 36-89.
KONIN: Wojciech Plutowski, pl. PZPR 1, tel. 243-04.
LESZNO: Tomasz Talarczyk, ul. Słowiańska 38, tel. 28-25.
PIŁA: Władysław Wrzask, ul. Okrzei 56, tel. 43-56.

— Historia (seni. 2): „Blaski i cie 
nie baroku; 15.33 — R-TVSS — 
Wskazówki metodyczne (sem. 2); 
15 — Melodie: Estrada folkloru — 
w programie film muzyczny pt. 
„Dziwce z ciortem” oraz frag­
ment. fab. filmu „Oczy uroczne”

działacza sportowego (kol.); 22.30 
— Dziennik (ko!.).

PROGRAM 2; 15.50 • 
lewizji Najmłodszych 
filmów animowanych

- Kino Te- 
— zestaw 
o przygo-

(kol.); 16.99
Seniora —

Telewizyjny Klub

16
spotkanie

Dziennik (kol.);
„Obiektyw”; 16.30 
Telewizji Młodych 
tematów: 17.10 — 
kobiet” (kol.): 17.35

klubowe;
16.1Ó 

Studio 
giełda

,Nie tylko dla 
„Zgadnij łpm

jestem” — teleturniej (kol.); 18.20 
— Człowiek i przyroda: „Przyle-
ciały bociany**. 1 filmu dok.
prod. TV hiszpańskiej (kol.); 18.50 
— Radzimy rolnikom (kol.); 19 — 
Dobranoc dla najmłodszvch (kol.'; 
19.10 — Siódemka? 19.30 — Wie­
czór z dziennikiem (kol.); 20.30 — 
„Saga rodu Palliserów”, ode. 12 
(kol.): 21.30 — ..Komedia omvlek” 
— nroeram public .-rozrywkowy 
(kok); 22.10 — ..Szuflada Jana Mu
laka” przedstawienie sylwetki

dach różnych zwierząt (koi.); 
16.20 — „Dzień dobry, jestem wa 
sza ciotka” — film fab. prod. IV 
ZSRR oparty na motywach dra-
matu angielskiego pisarza B. Tho­
masa pt. „Ciotka Charle” (kol.);
18 — Dla młodych widzów:
„Skrzydła”; i«.3ę _ aitwv. łw 
panie, dowódcy: „W zaciszu mu­
zealnych sal” — rep. filmowy. 
lfl — „Teleskop”; 19.20 _ Dobra­
noc dla najmłodszych (kol.); 19.30 
— Wieczór z dziennikiem (koM; 
20.30 — Język angielski — Kurs 
podetawowy. 1. 26; 21 — Inicja­
tywy — program publicystyczny 
(kol.l; 21.30 — 24 godziny (koi.i; 
2’.40 — Sylwetki X Muzy — Eliasz 
Kusiemski: 22.05 Wtorek meloma­
na — Recital Arthura Mcreiiw I,i 
my. Retransmisja z Filharmonii 
Narodowej.


